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Odpowiedź marszałka Daszyńskiego pod tytule 

•N I iS^̂ î ^̂ Zi IE. Sit If̂ l El IZ A\ L E L 
W dniu wczorajszym marszałek sej 

mu p. Daszyński rozesłał do redakcji 
dzienników następujący artykuł, będący 
odpowiedzią na niedzielny artykuł Mar
szalka Piłsudskiego: 

W początkach września r. b. zgłosił 
s{ę do mnie p. premjer śwjtalski, a za
pytany przeze mnie, czemu zawdzięczam 
lego wizytę, prosił mnie o pośrednictwo 
w zwołaniu konferencji z przywódcami 
klubów poselskich z rządem w sprawie 
racjonalnego traktowania budżetu. Wy
łączył tylko pp. Ukraińców i komuni
stów. Konferencja nie doszła do skutku 
chociaż, a może dlatego, że 
MIAL W NIEJ WZIAC UDZIAŁ P. 

MARSZALEK PIŁSUDSKI. 
Z licznych artykułów i przemówień 

panów przywódców klubowych można 
dz]ś sumiennie wywnioskować, że pra
gnęli oni 1 pragną zwołania sesji sejmo
wej I że w sejmie 

GOTOWI SĄ ROZMAWIAĆ Z RZĄ
DEM 1 p. MARSZ. PIŁSUDSKIM. 

Można to nazwać Kanape-Fragen, ale 
niepodobna wziąć za złe posłom, że po 
sześciu miesiącach przymusowych ferji, 
żądają zwołania parlamentu, ażeby o 
mówić, jak ulżyć niedoli ludności, do
tkniętej obecnym stanem gospodarczym, 
opracować odpowiednie ustawy I do
wiedzieć s)ę, czego właściwie rząd chce 
i Jakich metod zamierza się trzymać 
przy traktowaniu budżetu. Wszak rząd 
ma obowiązek konstytucyjny przędło 
żyć parlamentowi budżet w październi
ku. Cóż dziwnego, że posłowie we wrze 
śn)u zwracają uwagę rządowi, żeby za
miast nieoficjalnej narady, umożliwił na
radę oficjalną, zamiast konwentu senio
rów — prezydjum rady ministrów zwo
łało sejm 1 w sejmie swoje poglądy wy-
łuszczył. 

Wręczając p. premierowi odpowie
dz] siedmiu klubów dodałem, że, gdy 
by zechciał w tej sprawie zwrócić sję 
leszcze do mnie, oczekuję wiadomości 
do wtorku dnia 17 września. 

Konferencja z panami posłami do 
skutku nie doszła. 

Rozumiem rozgoryczenie z tego po
wodu p. premiera Świtalskiego; wszak 
to po 5 miesiącach pracy ] urlopach wy
poczynkowych, pierwszy krok przezeń 
uczyniony w sejmie 1 pierwszy 

TEN KROK NIE UDAŁ SIĘ. 
Przypuszczać wolno, że młody premjer 
n]e zraził się tem płerwszem niepowo
dzeniem. 

Ale czego nie rozumiem to niezado
wolenia p. Marszałka Piłsudskiego, że 
nie było konferencji z panami posłami. 

Jak to? Po słynnej herbatce w pre
zydjum rady ministrów u p. dr. Bartla 
w maju 1926 r., po Igraszkach ze „rwo 
ływanlem I otwieraniem" sejmu, po obel 
gach listu 1 lipca 1928 r„ po obeldze 
nleposłania oficerów do sejmu do opra 
cowania budżetu z ministerstwa spraw 
wojskowych, aby tam nie shańbiono 

munduru wojskowego, po obelzacb w 
mowie senackiej w roku 1929, po obel
gach w artykule „Dno oka", po przemó
wieniu przed Trybunałem Stanu, po za
dokumentowaniu nienawiść] i 

POGARDY DO CAŁEGO SEJMU 
] do wszystkich posłów może p. Marsza
łek Piłsudski wyrażać jeszcze niezado
wolenie, że panowie posłowie nie przy
szli na naradę, gdzie on miał przema
wiać? 

Niedobrze rozumiem dlaczego pisze 
artykuł pod prześlicznym tytułem 

„GASNĄCEMU ŚWIATU", 
w którym drukuje własne wierszyk] 1 
wspomina młode lata 1 Olimp i Piękną 
Helenę, porusza skarby uczuć ze wspom 
n]eń dziecięcych, a potem iży, chociaż 
tym razem nieco ciszej, nie tak gromko 
jak poprzednio. Tak, pośród obelg czuć 
Jakgdyby melancholię... 

** 
Aby znaleźć punkt wyjścia dla swo 

jego artykułu, powołuje się p. Marsza 
tek Piłsudski na rozmowę ze mną, która 
odbyła ślę w dniu 24 czerwca r. b. o go-
dzjnia 5—6 popołudniu w Belwederze. 

Było nas 
TYLKO DWUCH. 

P. Marszałek Piłsudski w]ele szczegó
łów rozmowy zdaje sję n]e pamięta, ale 
ja mam pamięć w tych rzeczach dobrą. 
Ustalę zatem wyraźnie punkt wyjścia, 
t, J. część rozmowy czerwcowej, ale naj
pierw jedna uwaga. Osoba trzecia, poli
tycznie obojętna, udała się do p. Mar
szałka Piłsudskiego z zapytaniem, 

CZY CHCE MNIE PRZYJĄĆ. 
Po otrzymaniu zgody, udzielone] osobie 
trzeciej, dano ml znać o tem. Musiałem 
więc napisać list do p. Marszałka. Pił
sudskiego z prośbą o naznaczenie ter
minu rozmowy. Oznaczono 5 godzinę w 
poniedziałek, 24 czerwca. Kiedyśmy u-
sjedli, przedstawiłem niedolę kraju. 
Przytoczyłem, że znów 
BIERZE SIĘ U NAS 3 - 8 $ MIESIĘCZ

NIE OD POŻYCZEK, 
że ruch budowlany jest w okropnym 
zastoju, że płace robotnicze są nadzwy
czaj niskie, że chłopi dostają za zboże 
po kilkanaście zł. za korzec a kartofli 
nawet o]e próbują wywozić na targi, że 
ciasnota pieniężna 1 bieda dokucza o-
gromnej masie ludność] w państwie. 
Ciężkie położenie ekonomiczne potęgu
je jeszcze ciągła walka rządu z sejmem 
tak, że ludność jest 
ZANIEPOKOJONA EKONOMICZNIE I 

POLITYCZNIE. 
Prosiłem o decyzję w stosunku do sej
mu. Albo niech rząd rozwiąże sejm, a 
wtedy już n|e mamy nic do powiedzenia, 
albo, jeżeli sejm ma nadal istnieć, potrze 
ba, aby Jiógł pracować z rządem I w 
tym celu 
TRZEBA STWORZYĆ WIĘKSZOŚĆ. 

Większość ta nie musi być na dłuższy 
czas stworzona, ma tylko położyć kres 
walce 1 umożliwić spółpracę. Zwróci

łem uwagę, że trzebaby stworzyć więk
szość choćby dla przeprowadzenia pew
nych niezbędnych, umówionych poprze
dnio projektów. Zauważyłem dale], że 
kluby P. P. S. i „Wyzwolenie" .gotowe 
są do nleuprzedzonego dyskutowania 
poważnych propozycji, które powinien 
uczynić klub B. B. W. R., jako klub naj
silniejszy. Wskazałem na ostatni kon
gres „Wyzwolenia", gdzie olbrzymia 
większość wyznaczyła p. Thuguttow] 
miejsce w szeregu. Jednem słowem 
wskazałem że opozycja P. P. S. 1 „Wy
zwolenia" staje się ze wzglę
du na ciężkie położenie kraju 1 potrzebę 
zaradzenia niedoli ludności i w poczu 
cju odpowiedzialność] za losy kraju 

ZNACZNIE UMIARKOWANSZA. 
Zaznaczyłem dalej, że w sprawie zmia
ny konstytucji nie słyszeliśmy dotąd w 
sejmie nic więcej, jak tylko mowy 
„sztandarowe" a nie mieliśmy sposób 
nośc] usłyszeć spokojnych obrad ] argu 
mentów komisji. Dałem wyraz zapatry
waniu, iż zmianę konstytucji potrzeba 
PRZEPROWADZIĆ ARGUMENTAMI 

A NIE KIJEM. 
(Odpowiedzi na to właśnie zapatrywa
nie nie widzę potrzeby tutaj przytaczać). 

N]kt innie do wyrażania moich za
patrywań do Belwederu nie wysyła]. 
Poszedłem do Belwederu, bo tam m]e-*z 
kat człowiek, który miał faktyczną wła
dzę zwierzchnią od maja 1926 r. Posze
dłem wtedy, gdy położenie gospodarcze 
i polityczne kraju było ciężkie i nie cze
kałem, aż się do jakiegoś rozpaczliwe
go stopnia pogorszy. Nie mam armat do 
dyspozycji, ani nie sądzę, żeby krwi 
przelewem należało w Polsce poprawiać 
rozpaczliwą sytuację gospodarczą 1 poli
tyczną 1 nie dbać oto wtedy, kiedy sy
tuację możnaby jeszcze opanować. 

Mówiłem p. Marszałkowi Piłsud
skiemu po raz pierwszy to, z czerń się 
nie kryłem 1 nie kryję przed nikim. Ża
den rozumny człowiek n]e może cie
szyć sję z nieustanne] walki rządu, jaką 
prowadzi z przedstawicielstwem naro
du, żaden n)e chce bezsilnego parlamen
tu ani bezprawnego rządu. 

Każdy, kto chce normalnego życia 
parlamentarnego 1 rządu, musi w na
szych warunkach dążyć do 
WYTWORZENIA WIĘKSZOŚCI PAR 

LAMENTARNEJ 
Zgodnej z rządem 1 do rządu, liczącego 
się ściśle z wolą większość] parlamen 
tu. Kto tego nie rozumie, niechaj jije zaj 
rauje się sprawami rządu an] selmu. Kto 
zaś to rozumie, niechaj weźmie sois klu 
bów poselskich, ich liczebność 1 ich skład 
osobisty I wówczas łatwiej pojmie my 
śli moje, troski i obowiązki człowieka, 
którego przecież wybrano marszałkiem 
sejmu I 
ZASTĘPCA PREZYDENTA RZECZY

POSPOLITEJ. 
Ale wróćmy do punktu wyjścia. 
Na moje wywody p. Marszałek Pił 

sudsk] odpowiedział odmownie. Nie za
cytuję tu jego słów ,bo mnie dotąd do 
tego nie upoważnił. W dalszym toku 
rozmowy radził mówić z premierem 
Śwjtalskim i Walerym Sławkiem, ale 
uczynił to w formie tak — delikatnie 
mówiąc — „oryginalnej", że z góry po-> 
wiedziałem mu, że z p. Śwltalsklm i 
Sławkiem o sejmie i o stworzeniu więk
szość] mówić nie myślę. Nie chcę być 
niegrzeczny wobec żadnego z tych oby
wateli, ale sam] chyba się zgodzą, że 
0 RZECZACH TYCH NALEŻAŁO MÓ
WIĆ Z P. MARSZAŁKIEM PIŁSUD

SKIM 
1 dopiero w zgodzie z nim zacząć roz
mowę z nim]. 

Tyle p. Marszałek Piłsudski. 

W parę dni po tej rozmowie stanął 
p. Marszalek przed Trybunatem Stanu. 
Mowy jego nie myślę tu przytaczać. 
Byłby warjat ten, kto z tej mowy chciał
by wnioskować 
O JAKIEJKOLWIEK POJEDNAWCZO 
ŚCI P. MARSZALKA PIŁSUDSKIEGO 

WOBEC SEJMU, 
konstytucji, czy obowiązujących ustaw 
państwowych. P. premjer świtalskl, ma 
Jąc wiadomość o mojej rozmowie w Bel
wederze, wyjechał do Biarritz, a poseł 
Stawek wyjechał również do Francji. 
Wszyscy trzej nie myśleli zatem liczyć 
się z jakąś sytuacją, stworzoną rzekomo 
dnia 24 czerwca w Belwederze... 

Aż dopiero dnia 22 września uczy
niono ml zaszczyt powoływania się na 
moją sugestję, którą odrzucono i zlekce
ważono w czerwcu, która nagle miała 
się stać podstawą zmiany kursu rządo
wego we wrześniu... 

Od zaszczytu tego muszę się sta
nowczo uchylić. 

Na dalsze wywody artykułu p. i 
„Gasnącemu światu" nie mam zamiaru 
reagować. Kto sejmu nienawidzi i sej
mem gardź] z całej duszy osłabia s]ę tyl 
ko podobnymi artykułami. Obawiam sję 
obecnie, że gdyby sejm składał się z 444 
zwolenników dzisiejszego systemu rzą
dzenia Polską, jeszczeby łask] w oczach 
Marszałka Piłsudskiego nie znalazł. 

Nawet po uchwaleniu pokornie wszy 
stkiego, czegoby zażądał. 

IGNACY DASZYNSKL 

Min. Skladkowski 
w Wilnie 

na xfcidxic tetkaratu. 

Warszawski koresp. „Republiki" (B) 
telefonuje: 

P. minister spraw wewnetrznvch gen. 
Składkowski wyjechał do Wilna, gdzie 
bidzie uczestniczył w zjeździe lekarzy 
i przyrodników polskich zwołanych od 
26—29 b. ni. Na zjeździe będzie obecny 
również bawiący w tamtych stronach 
p. Prezydent Rzeezypospolitei. 



Str. 2 :24.IX 1929 JS&226 

R A J O P O t N O C Y 
W A R I DOUOAM 
PIĘKNA GWIAZDA KABARETU JEST ZWIERZYNĄ 

NA KTÓRĄ POLUJĄ MĘŻCZYŹNI 

I roli Nary D o m a n UROCZA Alice Whlf c 
najb l iższa p r e m i e r a 

„LUNY" . 

Nowy rząd litewski utworzony. 
f y i u a c f a fe«< n a d a l n a y r e i o n a . Cstwe gotowie i r o f s f t a 

i noinii. - eodeiezane n a r a d y o f i c e r ó w . 
W Kownie pojawiła.się

 odQZWa^^fsl^0 

zbrojnego rozprawienia się z Waldemarasern. 
W Kownie zarządzono ostre pogoto

wie wojsk 1 policji. Urlopy wstrzymano 

KOWNO, 23 września. 
Dzisiaj nowomlanowany premjer Tu-

bjalls przedstawił prezydentowi pań
stwa listę swego gabinetu w następują
cym składzie: 

Prezes rady ministrów, minister fi
nansów ] czasowo p. o. ministra spraw 
zagranicznych — Tublalls, rolnictwo, 
dotychczasowy min. Aleksa, obrony na
rodowe] — dotychczasowy minister ko
munikacji płk. Warjalids, spraw wew
nętrznych — płk. Mustejkis, sprawiedli
wości — dotychczasowy min. Zyllnskas, 
oświaty — dotychczasowy min. Szakc-
nis, komunikacji — inż. Wilajszjs. 

Wszyscy z wyjątkiem Aleksa i Mu-
stejtjsa są członkami partji Tautiników. 
W rozmowie ze współpracownikiem 
„Ritas" premjer oświadczył, że w poli
tyce nowego rządu nie zajdą żadne po-

Waszyngton jest 
„mokry" . 
Waszyngton, 23 września. 

Na sobolniem posiedzeniu senatu wy 
wołało sensację oświadczenie senatora 
Howella, który twierdził, że Waszyng
ton jest „mokry", i wezwał prezydenta 
Hoovera do przeprowadzenia energicz
nej reformy, polegającej przedewszyst-
kietn ua usunięciu niedbale spełniających 
swe obowiązki urzędników prohibicyj-
nych. 

Prezydent Hoover zażądał przyto
czenia faktów, j)otwierd>zajacvch słowa 
Howella i obiecał przeprowadzić ener
giczne śledztwo w tej sprawie. 

Anglicy ewakuowali 
druga mtnefu otkunaculmą. 

BERLIN. 23 września. 
Biuro Wolfa donosi, że w dniu dzi

siejszym wojska angielskie opuściły o-
statnią miejscowość Kón|gste|n w dru
giej strefie okupacyjnej. 

Do 1 października r. b. w Kbnigstein 
pozostanie Jedynie nieliczna organizacja 
likwidacyjna, złożona z kilku osób. 

Śmierć kardynała 
Dubois. 

Paryż. 23 września. 
Po otrzymaniu wiadomości o śmierci 

kardynała Dubois, prezydent republiki 
Doumergue polecił jednemu z członków 
swego domu wojskowego złożyć kon-
dolencję paryskiemu biskupowi, bisku
pom sufraganom i duchowieństwu. 

Przyjaciel ks. Karola 
aastat ttamartlnwann 

W|edeń. 23 września. 
Dzienniki wiedeńskie donoszą z Bu

karesztu: 
Rumuński kapitan rezerwy Serdici, 

przyjaciel b. następcy tronu ks. Karola, 
świadek jego ślubu z panna Lambrłno, 
został zamordowany. 

ważniejsze zmiany i zmiany mogą zajść 
tylko w drugorzędnych sprawach. 

KOWNO, 23 września. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Jak komunikuje ,,J]d|sze Sztlme" w 
klubie oficerskim „Ramowe" w ciągu 
całego dnia odbywały sle narady wyż
szych oficerów. Kilku oficerów sztabu 
generalnego złożyło wizytę Waldema-
rasow]. 

ODPOWIEDNI NOŻYK 
u ł a t w i a ZNACZNIE 
GOLENIE... 

Nożyki Gillette 
są wykonane z najlepsze) stali. 

Miey zawsze zapas nożyków 
Gillette. 

Dziś w nocy rozrzucono na terenie 
całej LJtwy odezwy, wzywające lud
ność do rozprawienia się z tyranem 
Waldemarasem. 

Odezwa podkreśla, że obecnie nade
szła odpowiednia chwila do zrzucenia 
rządów uzurpatorów. 

Gospodarcze rozbrojenie Europy 
i zniesienie barjer celnych. 

Genewa, 23 września. 
(Polska Agenda Telegraficzna) 

W rezultacie gorących debat, oży
wionych targów i osiągniętego wresz
cie w drodze, kompromisu porozumie
nia, zredagowane zostało sprawozdanie 
delegata niemieckiego Brełtscheida o 
działalności gospodarczej Ligi narodów. 

Sprawozdanie to zapowiada jako 

jedyną praktyczmą rezolucję parotygo-
dnjowych prac, zwołanie konferencji 
dla przygotowania rozejniu celnego. 
Sprawozdawca ponownie kładzie szcze 
gólny nacisk na konieczność gospodar
czego rozbrojenia | przestrzegł nrzed 
niebezpieczeństwem wypływającem 
dalszego podnoszenia barjer celnych. 

Dymisje wojewodów 
2>unin-(XłoKtżonJsfrie£o i JRuszyńsfileflo. 
Warszawski koresp. „Republiki" (B) 

telefonuje: 
Dowiaduję się, że wojewoda poznań 

skj p. Dunin Borkowski zgłosił w tych 
dniach podanie o dymisję. 

Niebawem ma ustąpić także woje
woda tarnopolski p. Muszyński. 

Prezydent Rzplitej 
n> Jlieśniicśu. 

Nieśwież, 23 września. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W dniu dzisiejszym przvbvł do Nie
świeża, entuzjastycznie witany przez 
władze i tłumne rzesze ludności pan Pre 
zvdenf Rzplitej, który zwiedził miejsco
wą szkołę i t. d. 

P. Devey w Pradze. 
Praga. 23 września. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
W drdze do Paryża zatrzymał s'e tu 

doradca finansowy Banku Polskiego p. 
Dewey, który złożył wizvtv cłiarge 
d'affaires radcy Kaz. Siedleckiemu, 
premierowi Udrżalowi i in. 

Parker Gilbert 
nwKubut da JTen>~Vorf&ti. 

Berlin. 23 września. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

„Deutsche Algemeine Zeitune" dono
si z Nowego Jorku, że przvbvł tam na 
pokładzie parowca .Maurytania" agent 
reparacyjny Parker Gilbert, który za
mierza spędzić ram swój trzytygodnio
wy urlop. 

Parker Gilbert powrócić ma następ
nie do Niemiec, celem wykończenia 
prac związanych z planem Dawesa. 
HXXXHXXHXXXXXUM 

II 

P O S I E D Z E N I E rady ministrom. 
Załatwiono sasereg afotuatnuf.fi SPRAW 

nanstwownen-
Warszawa. 23 września. 

(Polska Agencja I elegraficzna) 
Dnia 23-go września odbyło się 

posiedzenie rady ministrów- Dod prze
wodnictwem prcmjera dr. Kazimierza 
Swjtalskiego, poświecone sorawje po
trzeb ośwjaty w budżecie państwa. 

Pozatem rada ministrów przyjęła do 
wiadomości sprawozdanie ministra prze 
mysłu i handlu w sprawie zarządzeń cel 

nych związanych z rolnictwem i przy
jętych przez komitet ekonomiczny mi
nistrów j upoważniła ministra spraw 
wewn. do udzielenia gminie m. Pozna
nia zezwolenia na zaciągnięcie nożyczki 
w wysokości 20 miljonów zł. w złocie 
przez wypuszczenie &% obljgacii miej
skich. 

Wreszcie załatwiono szereg wnio
sków personalnych. 

Dawniej zasadzało sic pielęgnowanie urody 
na bezkrytycznym doborze przeważnie szko
dliwych szminek, pudrów i kremów, celem po
krycia wad urody. Dziś zrozumiała uświado
miona kobieta konieczność celowej higieny, 
tudzież potrzebę zwalczania przedwczesnego 
wiednlcnia zabiegami oraz kosmetykami, dosło-
sowanemi do właściwości i zmian danej cer> 
Ta druga przeobraża sic np. tłusta, połysku
jąca, cerę. skłonna do tłuytego łuszczenia sic 
oraz wągrów | porów — w prawidłową. Jeden 
z tych objawów lub zajęcie środkowej tylko 
cześć) twarzy wystarcza do rozpoznania skłon
ności do tłuszczenia sic cery. Przedcwszysl-
klem wystrzegać sle kremów, mydeł, zimne] 
wody I zagranicznych pudrów metalicznych, /.>• 
sklepiających pory. Twarz spłukiwać długo 3 
razy dziennie gorącą wodą a rano I wieczorem 
zastosować lcciuclmo proszek marmurowy ,iMI> 
raculutn". Co drugi wieczór naparzać twarz 
przez 5 minut nad parą, spłókać gorącą wodą 
a po osuszeniu wyciskać większe wągry- W 
razie ruszczenia sle — powlekać twarz'na 10 
minut przed myciem oliwą jadalną. Posługiwać 
sle wyłącznie odtłuszczającym pudrem higie
nicznym D-ra Lustra. Dr- Z. B. 

http://afotuatnuf.fi
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Na marginesie „Gasnącego świata 9 t 

Polityka jest jak kobieta. Zawodowi 
politycy, Jak zawodowi mężowie, tra
wią cale życie w żmudncm stadle mał-
tensklem. Polityka, jak żona, jest dla 
njch chlebem codziennym. 

Ale polityka, jak i kobieta, może 
mieć także kochanków... Tacy „fllrcia-
rxe z polityka" znają ją lepiej, aniżeli za
wodowcy, tak Jak gachowie znają le
piej kobiety od poczciwych mężów. 

Przed kilku tygodniami taki ,4Hr-
cjarz polityczny" mówił nam o Piłsud
skim: 

— Kiedy, jako malec, chodziłem do 
szkoły, miałem dwuch nauczycieli. 
Obaj byli surowj, i, jak za moich cza
sów —• nie obchodziło się bez rózgi. 
Pierwszy łapał zwyczajnie niesfornego 
ucznia za kołnierz, kładł przez ławkę 
I wsypywał, wiele trzeba było... Drugi 
był o wjele więcej „wymagalny". Nie 
tylko, że lojł skórę, ale zadał aby uczeń 
sam kładł sję na ławę i rozpinał jeszcze 
wszystko co trzeba*. Dyktatorzy są. jak 
nauczyciele: jednym wystarcza sam 
fakt władzy — takim byt Napoleon; dru
dzy, jak Cromwell — wymagają uzna
nia i poddania ste nakazowi nie przez 
przymus ale z własnej woli... Piłsudski 
należy do typa Cromwella: nie tylko 
karze sejm, ale chce Jeszcze, aby sam 
s)ę położył na ławę-

V, 
Teraz rozumiemy politykę sejmową 

Piłsudskiego od 1926 roku... Najnow
szym jej objawem jest artykuł niedziel
ny p. t „Gasnącemu światu". 

Artykuł dzieli się na dwie części. 
Pierwsza z nich poświęcona jest aktual
nym zagadnieniom niedoszłej konferen
cji politycznej rządu ze stronnictwami 
sejmowemi, druga porusza ogólne pro
blemy najrozmaitszej natury. Rzeczą 
jest zrozumiałą, że najwięcej zaintere
sowania wzbudził początek artykułu, w 
którym Jest mowa o rozmowie Marszał
ka Piłsudskiego z marszałkiem sejmu p. 
Daszyńskim na temat udziału w rzą
dach stronnictw lewicy. 

Piłsudski powiedział rzecz dotych
czas nieznaną — że p. Daszyński (acz
kolwiek z urzędu bezpartyjny, jednak 
reprezentujący przedewszystkiem PPS, 
a pozatem cały blok lewicy) w czerwcu 
proponował koalicję tejże lewicy z B. B. 
Przypominamy, iż właśnie w owym 
czasie jeden z korespondentów zagra
nicznych przesiał swemu pismu taką 
wiadomość. Została ona z niedowierza
niem powtórzona przez prasę polską, a 
równocześnie ze wszystkich stron posy
pały sję dementl. Okazuje sję, że w in
formacji zagranicznego pisma było zlarn 
ko prawdy. 

Jak przez pryzmat tego zdarzenia 
czerwcowego wygląda aktualna sytua
cja polityczna? Rząd zwrócił sję do sej
mu z propozycją odbycia konferencji 
senjorów klubowych wraz z przedsta
wicielami rządu, a miedzy innymi z Mar 
szałkem Piłsudskim. Prowodyrzy par
tyjni odmówili: nie chcieli z rządem roz
mawiać. Postanowiono natomiast wy
stosować do p. Prezydenta Rzeczypo
spolitej konstytucyjne żądanie zwołania 
sesji parlamentarnej, na której miały 
być poruszone zagadnienia, których rząd 
poruszać sobie nie życzy. 

W ten sposób zamiast współpracy 
władzy wykonawczej z ustawodawczą 
nastąpić miała walka. 

Odrzucenie propozyoji rządowej w 
sprawie konferencji miało również swój 
efekt moralny. Sejm, powiedzmy ściślej 
— pewne czynniki sejmowe, starały ste 

przesączyć do mas przekonanie, że siły 
i wytrzymałość rządu są na wyczerpa
niu; że rząd musi wdać się w pertrak
tacje z partjamj, ażeby dzielić z niemi 
odpowiedzialność ) nie brać na siebie 
odium tych przyszłych, groźnych wy
padków, które nadejść musza. Jeżeli 
stronnictwa polityczne odmówiły rządo
wi rozmów, to, ma to oznaczać, że 
spodziewają się ono załamania s]ę rządu 
i zamiast dzielić z nim odpowiedzialność, 
chcą wzjąć na siebie wyłącznie odpo
wiedzialność 1 władzę. 

* 
Takiego rodzaju demagogia może na

turalnie trafić do przekonania tylko lu
dziom słabo wyobionym. Każdy, kto 
przygląda się już 1 wjelu lat specyficz
nej taktyce Plis 'skjego, wje, że nie
spodziewane posunięcia w rodzaju za

proszenia swych zaciętych wrogów na 
konferencję są jego zwyczajem. Nie ule
ga wątpliwości, że w rachubach poli
tycznych jego mieści? się także wypa
dek, że przeciwnicy nie przybędą. 

I wówczas co uczynił Piłsudski? 
Wytknął w artykule „Gasnącemu świa
tu", że wlaściwjc nie on był tym, który 
szedł do partji, kłaniał s)ę \ prosił o po
rozumienie, ale raczej p. marszałek Da
szyński przychodził do niego, Piłsud
skiego, wskazywał na wzmagająca się 
ilość zwolenników Piłsudskiego w sze
regach partyjnych i prosił o możność 
współdziałania z rządem. 

Cios, który chciano wymierzyć Pił
sudskiemu, pada w ten sposób na Jego 
przeciwników. 

Głosy prasy, ilustrującej opinję stron 
njetw aż do chwili obecnej nie są jesz

cze wyczerpujące. Przedewszystkiem 
ważne jest, co rzekł p. marszałek 
Daszyński, do niego bowiem odnosi sję 
cała pierwsza cz$ść artykułu Piłsud
skiego. 

Co powie dalej blok lewicy jako ca
łość? Czy oświadczy, że p. marszałek 
Daszyński nie miał prawa reprezento
wania nikogo, czy teł przyzna, że pra
wo takie posiadał?... 

W każdym razie uderzenie w Pjłsud 
skiego nie powiodło mu się i zostało od
parowane. 

Tak się skończyło pierwsze skrzyżo
wanie szabli- Pojedynek się zaczął i tym 
razem, zdaje się. zostanie doprowadzo
ny aż do samego końca. 

CZESŁAW OŁTASZEWSKL 

Budować, budować, budować! 
Wieś i miasto domagała się kredytów budowlanych. 
Nie ulega najmniejszej wątpliwości 

że zahamowanie w roku bieżącym więk
szych prac inwestycyjnych przyczyniło 
się w dużej mierze do fatalnego spadku 
konjunktury dla rolnictwa. Szczególnie 
dotkliwie odbiło się na rolnictwie zaha
mowanie ruchu budowlanego. Najlep
szym tego dowodem jest fakt iż w roku 
ubiegłym mimo większego urodzaju zbóż 
ozimych, niż w roku bieżącym, j mimo 
utrudnień wywozowych, importu, ogra
niczenia w przemiale zboża itp., cena ży
ta w jesieni wynosiła około 36 zł. za kwin 
tal, ziemniaki których urodzą) w r. 1928 
był nadzwyczajny, ustawowo od 7 zł. na 
głuchej prowincji do 15 zł. w Łodzi za 1 
g. podczas gdy obecnie, tj. mimo słabsze
go urodzaju zboża, irtimo sprzyjającej wy
wozowi polityki rządu (zniesienia wszel
kich ograniczeń wywozowych, wysokie 

mywanym w dalszym ciągu zamknięciem 
kredytów inwestycyjnych, zwłaszcza kra 
dytów budowlanych. 

Żaden przemysł nie wiąże z sobą tylu 
gałęzi życia gospodarczego, co przemysł 
budowlany — który w dodatku jest cał
kowicie niezależny od zagranicy. Decy
duje on przedewszystkiem o cegielniach. 
Każda przeciętna cegielnia, będąca w ru 
chu i produkująca skromnie milion fztuk 
cegły to fabryczka, która daje zarobek 
pewnej liczbie robotników, furmanów, ko 
palniom węgla, kolei itp., labryczkn przez 
którą w tJajfu roku przewina *ię conaj-
mniej 60—70 tysięcy zl., a to na głuchej 
wsi stanowi sumę bardzo poważną i w 
ruchu gospodarczym niemałą odgrywa 
rolę. 

Następnie ruoh budowlany decyduje 
takie o koniunkturach na rynku drzew-

stawkf celne na import zboża itp.) my I nym. Wydaje nam się, iż poprostu absur-
ceny utrzymują się nadal na poziomie' dem jest takie n.p. zjawisko, że w kraju, 
22, a na prowincji nawet 18 zł. za 1 g. j w którym około 20 procent rodzin nie po 
zaś ziemniaki, których urodzaj w tym ro- • siada własnych mieszkań właściciele la-

znów obrót kilkudziesięciu tysięcy lub 
kilku miljonów złotych, które podnoszą w 
swoim promieniu cenę zboża, ziemnia
ków i innych produktów rolniczych. 

Dalej ruch budowlany wiąże się z 
przemysłem metalurgicznym, stolarskim, 
chemicznym hutniczym itp. Prosperują 
przy nim fabryki, wyrabiające części że
lazne domów, zarabiają stolarze sporzą
dzający drzwi, okna, podłogi, a wreszcie 
i meble, zarabiają murarze, cieśle, zduno 
wie fabryki farb, pokostów, zarabiają ma 
larza pokojowi (nawet i malujący obrazy, 
dla których przecież potrzebne są — scia 
ny,..) zarabiają jednem słowem biedni i 
bogaci najrozmaitszych zawodów. 

W żadnej innej dziedzinie pracy nie 
wywołuje się takiego ożywienia i na tyhi 
polach jak w ruchu budowlanym. 

I dlatego w ruchu budowlanym nale
ży także dopatrywać się sposobu popra
wienia sytuacji rolników, która bezprze-
cznie nie jest pomyślna. Dla przykładu 

zaś ziemniaki, (których urodzaj w tym ro- : siada własnych mieszKan wiascicieie ia-; • w e żmiemy pod uwagę takie mia 
ku jest nieco słabszy, rolnicy sprzedają j sów i składów drzewa, jako badz co bądź j ' . , » ń d ź _ Q t ó i r(faicv i warzywnic 
bardzo chętnie po 4, a nawet po 3 zł. za! poważnego składnika także murowanych 
cetnar metryczny! domów narzekają ciągle na — zastój 

Jeśli się do tego doda jeszcze i tę oko zlą konjunkturę. 
liczność że już drugi miesiąc z rzędu ma 
my czynny bilans handlowy dzięki właś
nie wzmożonemu eksportowi artykułów 
rolniczych, to dojdziemy do przekonania, 
iż niskie ceny zboża i ziemniaków na ryn 
kacli wewnętrznych tłumaczyć można je 
dynie zastojem gospodarczymi podtrzy-

Ten absurd, „zalatujący" trochę nie 
dołęstwem trzeba corychlej usunąć! Ale j 
skoro mowa o wpływie ruchu budowlane 
go na ruch gospodarczy wogóle a na kon 
junkturę drzewa w szczególności, to zno
wu trzeba stwierdzić, że wiąże się z tem 
ruch zarobkowy w tartakach i lasach, to 

la po i i - i i i ! w 
n> smw«m>ie ruchu granicznego. 

Gdańsk. 23 września. 
Dziś w południe rozpoczełv się tu ro 

kowania polsko-njcmieckie. malące na 
celu nowelizacja umowy, zawartej w 
Gdańsku w roku 1924 w sprawie małe
go ruchu granicznego polsko-niemiec-
kiego. 

Delegacji polskiej przewodniczy b.dyrek 
tor dep. ceł w min. skarbu Rasińskj, na 
czele zaś delegacji niemieckie i stoj b. 
minister Eckhardt. 

Rokowania potrwają nrawidopodob-
nie do końca b. m. 

Jirwawu dzień w Wetlinie 
"Starcia nacjonalistów niemiecMctk s noltcjn 

automatyczne Berlin, 23 września. 
Wczoraj przed południem w rozmai

tych punktach miasta doszło do 
krwawych strzelanin, 

spowodowanych przeważnie przez Jlac-
kenkreutzlerów. 

Dotychczas policja aresztowała 
21 osób. 

w liozbie tej przywódcę berlińskich naro 
dowych soq'alistów dr. Goebbelsa. Gdy 
samochód Goebbelsa mijał na placu Spre 
ewald w Neuteln patrol policyjny, padły 
strzały w kierunku policji, która odpowie 
działa również strzałami. Pięciu męż
czyzn znajdujących się w samochodzie. 

przy których znaleziono 
pistolety, aresztowano. 

Również na moście Lusenbrioke dosz 
ło do strzelaniny, przyczem aresztowano 
9 osób, uczestniczących w zażarłem star 
ciu. 

Do poważniejszych starć doszło na pla 
cu Herzberg, gdzie grupa przechodniów, 
prawdopodobnie komunistów, napadła na 
pewnego stahlhelmowca. Policja przy ozy 
ciu palek gumowych rozpędziła tłum i 
zamknęła plac dla ruchu. 

Na odworcu w Rahnsdorf wywiązała 
•.iię awantura między grupą stahlhelmow-
.ów a przechodniami, przyczem dw*J 
stahlhelmowcy zostali ciężko poranieni. 

sto, jak Łódź. Otóż rolnicy i warzywnicy 
z szeregu okolicznych powiatów znajdo
wali zawsze doskonały zbyt na swe pro
dukty w Łodzi. 

Oczywiście że to, drogą tranzakcji 
udzielało się także i dalszym powiatom, 
tak że jedno wielkie miasto wywierało 
dodatni wpływ na konjunkturę rolniczą 
w bardzo szerokim promieniu. 

W tym roku, wskutek dużego zastoju. 
Łódź zmuszona była znacznie skurczyć 
swój żołądek i chociaż produkty wiejskie 
są o wiele tańsze, nie znajdują one jednak 
tylu nabywców. Ci bezrobotni, którzy po 
zostają w Łodzi, muszą się liczyć z każ
dym groszem, ci zaś, którzy wrócili na 
wieś objadają swych krewnych bezpłat
nie. 

Naturalnie, i i w tem błędnem kole 
znajduje się i nasz potężny przemysł włó 
kienniczy który, tak samo jak rolnicy, nie 
może sobie powetować strat wynikają
cych z ogólnego osłabienia rynku wewoę 
trznego eksportem zagranicę. 

W 
Rozumiejąc celowość i konieczność U-

ruchomienia kredytów na ożywienie rol
nictwa, handlu i przemysłu wogóle, wy
rażamy jednak, przekonanie, że na pierw 
szem miejscu postawić by należało kre
dyt aa ożywienie ruchu budowlanego. 

W szczególności uważamy, że wywo
łanie ruchu budowlanego na większą ska 
lę w Łodzi rozszerzyłoby znacznie wa
runki zbytu dla rolnictwa w szerokiej o-
oklicy i ściągnęłoby do miasta ze wst 
rzesze bezrobotnych które tam są cięża
rem swych krewnych. Kredyty te należą 
łoby uruchomić jeszcze przed nastaniem 
sezonu budowlanego gdyż samo przygoto 
wywanie się do budowy, gromadzenie ma 
tenjałów itp. wpłynie ożywczo na dzisiej
szy nieszczególny nastrój. 

Środki na ten cel znaleźć się muszą 
skoro ciężka sytuacja zarówno wsj iaJc i 
miast tego wymaga. J« 
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Człowiek, który wszystko wie. 
Fenomenalne zdolności polskiego \ ^ ^ ™ ^ 

talemniee i p r * e i i > i d i i i e p r * t f s * « o s c . 
Prred kflkrt tygodniami donieśliśmy 

o niezwykle tajemniczem zniknięciu sy 
a literata polskiego Stanisława Szpo-
ińskiego, którego odszukaniem zajął 

się znany jasnowidz polski p. Ossowiec 
ki. Sprawa ta nabrała wielkiego rozglo 
su nietylko w kraju, lecz również 1 za
granicą. W piśmie emigrantów rosyj
skich „Wozrożdlenie", wychodzącem 
w Paryżu, znajdujemy następujące 
wspomnienia osobiste L. Lubimowa o 
polskim Jasnowidzu Stefanie Ossowiec-

— „O p. Stefanie Ossowieckim pi
szą obecnie bardzo wiele. Osobą jego 
zajmuje się niemal cała prasa europej
ska. W związku z tajemnicza sprawą 
zniknięcia syna pisarza p. Szjotańskie-
go, zwrócono nań uwagę, jako na jed
nego z największych jasnowidzów w 
Europie. W dziedzinie jasnowidztwa 
niebrak sceptyków. Mimo to byłem 
twiadkiem, jak podczas seansu p. Osso-
wiecklego najzagorzalsi przeciwnicy 
wiedzy tajemnej przejmowali się jego 
doświadczeniami i pozbywał1 się swe
go sceptycyzmu. 

Stefana Ossowieckiego znałem jesz
cze przed wojną. Spotykałem go czę-
s:o w Petersburgu, w domu moi^h ro-
dz!ców, a po rewolucji w Warszawie. 

W roku 1920 I 1921 Ossowiecki był 
przedstawicielem Czerwonego Krzyża 
przy misji rosyjskiego Czerwom-go 
Krzyża w Polsce, Na czele tej instytu
cji stała moja matka. Ossowiecki przez 
dłuższy czas przebywał w Rosji i wła
da językiem rosyjskim. 

W Warszawie spotykałem się z ;n!m 
niemal co tydzień na zebraniach towa
rzystwa Czerwonego Krzyża. Mam 
przed oczyma jego masywną postać, 
jego czerwone policzki i dobroduszny; 
wyraz twarzy. 

Ossowiecki cieszy? się wśród przy
jaciół ogromną sympatją i między inne-
ml wsławił się również fenomenalnem 
roztargnieniem. Jedna z warszawianek 
wyraziła się nawet, że nigdy nie chcia
łaby wyjść za mąż za Ossowieckiego, 
gdyż nie ulega wątpliwości, że zapo
mniałby daty ślubu. 

Ossowiecki mimo to cieszył się wów
czas ogromną popularnością. Znała go 
dosłownie cała Warszawa, nie wyłącza 
Jąc sfer oficjalnych, które spotykały 
się wówczas w domu Jego siostry p. Ja-
cyny. żony znanego generała. Lecz 
przedewszystkiem Ossowiecki wsławił 
się, jako zdumiewający jasnowidz. 

Najbardziej pociągającem było w 
nim to, że zdolność przenikania w spra
wy zaświatowe łączyła się w nim z nię 
spotykaną u Innych ludzi dobroduszno-
ścią, z fenomenalnem roztargnieniem 1 
dobrem sercem. 

Znany był powszechnie wypadek, 
gdy Ossowiecki spotkał pewnego razu 
w klubie jednego ze swych przyjaciół 1 
poradził mu, by natychmiast udał się 
domu I zawezwał lekarza, ów przyja
ciel Ossowieckiego, czujący się przed
tem wspaniale, wrócił do domu, roz
chorował się ciężko i po dwuch dniach 
zmarł. 

Innym razem, wchodząc na górę po 
stopniach Hotelu Europejskiego, Osso
wiecki rzekł do swego znajomego, 
wskazując na przechodzącego jegomo
ścia: 

— To dziwne, ie ten człowiek Jesz 
cze żyje, widzę przecież, że to Już 
trup... i 

Jegomość ów, jak się później oka
zało, członek jednej z misji dyplomaty
cznych, zmarł w kilka chwil potem w 
swym pokoju hotelowym wskutek uda
ru serca. 

Ossowiecki wyjaśnił później, te na 
schodach widział go już leżącego na 
katafalku. 

Opowiadano o nhn również inne cle 
kawe historyjki. Pewnego razu Osso
wiecki jadł obiad w Bristolu z pewną 
damą. Nagle rzekł: 

— Pani w tej chwili myśli o p. H. 
Zdziwiona dama potwierdziła ski

nieniem głowy. 

- ów pan wkłada obecnie nowy 
garnitur i wybiera się do pani... — ciąg 
nął dalej jasnowidz. 

A po kilku minutach Ossowiecki 
dodał: 

— On już przyjechał, za chwilę 
otworzą się drzwi i on wejdzie do lo
kalu. 

Rzeczywiście w tej samej chwili 
otwarły się drzwi restauracji i Jego
mość, o którym myślała dama, siedzą
ca wraz z Ossowieckim przy stoliku, 
wszedł na salę. 

Innym razem, wieczorem, gdy Osso
wiecki był w naszem towarzystwie 
poprosiliśmy go, by pokazał nam swe 
zdolności jasnowidza. Ossowiecki zgo
dził się niezbyt chętnie. Zapakowaliś
my w papier banknot dolarowy i wło
żyliśmy go do koperty, poczem szczel
nie ją zalepiliśmy. Ossowiecki wziął 
kopertę do ręki i począł nerwowym 
krokiem przechadzać się po pokoju, 
macając kopertę palcami. Ręce trzy
mał przytem za sobą. Jednocześnie 
mówił o sprawach pobocznych,; żarto
wał, śmiał się, jakgdydby eksperyment 
wcale go nie dotyczył. Nagle przym
knąwszy oczy rzekł: 

— To, co znajduje się w tej koper
cie, było już w wielu, bardzo wielu rę
kach. 

Ludzie,'którzy posiadali ten przed
miot, mieszkają stąd bardzo daleko. 

Po kilku minutach dodał: 
— Jest to kawałek papieru, zielone

go koloru. Widzę na nim jakiegoś ogo
lonego mężczyznę. Ach, tak, to prze 
cleż dolar! 

I po kilku minutach, podał nawet tdzonych zdolności. 

Innym razem byłem obecny podczas 
doświadczeń Ossowieckiego w bardzo 
licznem towarzystwie. Między Innemi 
obecny był również poseł francuski 
Prallon. Poseł Prallon napisał coś na 
kartce, którą zapieczętował i wręczył 
Ossowieckiemu. Jasnowidz myślał bar 
dzo długo i był zdenerwowany. Czoło 
jego zrosiły nawet krople potu. 

— To jest strasznie trudne — rzekł 
wreszcie. — Nic nie rozumiem. Nie 
znam tych znaków. 

Zastanawiał się przeszło pół godzi 
nS». Wreszcie oświadczył: 

— To słowo napisane jest w greckim 
łezyku. Nie wiem co ono oznacza. 
Lecz mogę je napisać. 

Wziął kawałek papieru i napisał to 
co widział. Okazało się, że było to sło
wo, jakie wypisał na kartce poseł Pral 
lon. Na nasze pytania na temat co on 
czuje w chwili odgadywania cudzych 
myśli i ukrytych znaków, Ossowiecki 
odparł >w sposób niezbyt jasny, i odnlo 
słem..wrażenie, że on sam nie zdaje so
bie dokładnie sprawy z tego, cbsję z 
nim dzieje podczas seansu. 

Słyszałem, że obecnie do Ossowiec
kiego zwracają się różne osoby z róź-
nemi propozycjami. Jedni proszą o od
nalezienie zaginionego męża, inni doma 
gają się potwierdzenia, czy zdradza ich 
żona itd. Aby móc.odpowiedzieć na te 
wszystkie pytania Ossowiecki przyjął 
nawet podobno specjalnego sekretarza. 
Lecz podobnie jak .dawniej, tak samo i 
teraz, nie ciągnie żadnych material
nych korzyści, ze swych nadprzyro-
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Częściowe skanali
zowanie domów. 
Narady właścicieli 

nieruchomości. 
Wczoraj odbyło s|ę wspólne oosiedze 

nie przedstawicieli nieruchomości i zwia 
zku instalatorów w sprawie częściowe
go skanalizowania domów przy ulicy 
Piotrkowskiej. Dyskusja wstępna obra
cała się dokoła tego, czy Istnłeie tech
niczna możliwość przeprowadzenia 
wzmiankowanych prac do d. 14 grudnia 
r. b., jak wymagają tego władze miej
skie. 

Z toku obrad okazało sie. Iż możli
wość taka istnieje, naturalnie, tylko o 
tyle, o ile, w listopadzie i grudniu nie be 
dzje większych mrozów. Qdvbv zimna 
doszły do 8—10 stopeL motfobv sję zda
rzyć, to wykopana wilgotna ziemia za
marznie i n)e byłoby możności zasypa
nia wykopów. W każdym razie racjo
nalne rozłożenie prac możliwe będzie 
tylko o tyle, o ile właściciele nierucho
mości niezwłocznie oddadzą olany ka
nalizacyjne do zatwierdzenia, a zaraz 
po zatwierdzeniu przystąpią do prac 
Gdyby natomiast obecnie zwlekali, jest 
rzeczą jasną, I zwalanie sie robót na 
raz pod zimę, uczyni njemożllwem wy
konanie kanalizacji. 

Dalszy ciąg narad właścicieli do
mów z instalatorami odbędzie się w 
Czwartek w Tow. Kredytowem. (•—). 
A 

•1 
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częściowe i całkowite, plany, kosz
torysy przyłączeń domów do sieci 
kanatizacyinej miejskiej wykonywa 
szybko, solidnie i na dobrych wa

runkach 
KONCESJONOWANE BIURO 

RAWiCKI i WINTER 
inżynierowie 

il. KI. 72-96 

już jutro premiera w „GRAND KINIE" 

Prace straży ogniowej w rejonie 
aleksandrowskim. 

W dniu 22 września r. b. odbyty tlę. ząwody " 
eliminacyjne w rejonie aleksandrowskim ochot
niczych straży pożarnych. Na ziazd rejonowy 

Srzybyły wszystkie strata rejonu. Ćwiczenia wy-
ażały sprawność drużyn wiejskich, a przede

wszystkiem niezwykła sprawność wykazała straż 
miasta Aleksandrowa, uzyskując 136 punktów 
na 140 możliwych. , 

Z pośród drużyn wiejskich I-sze miejsce zaję
ła straż z Sokołowa, II-gie — straż z Mikoła
jowa i TO-cie — straż z Nakielnicy. 

Po zawodach rozdano listy pochwalne oraz 
dyplomy za wysługę lat zasłużonym członkom 
straży oraz świadectwa z ukończenia kursu prze
ciwgazowego w Rzgowie. 

Zjazd zakończono przemówieniami oraz 
entnzj&styczsnym okrzykiem na cześć p> Prezy
denta Rzeczypospolitej Polskie- Ignacego Moś
cickiego, pierwszego Marszałka Polski Józefa 
Piłsudskiego i związkowych władz strażackich. 

ŁÓDŹ POD ZNAKIEM SZCZĘŚCIA 
KOLEKTURY S. JATKA. 

Ciesząca się w całej Polsce ogrom -
nem powodzeniem kolektura S. Jatka w 
Łodzi, wczoraj znowu powiększyła rze
sze szczęśliwców w naszem mieście. 
Oto po całem szeregu większych i śred
nich wygranych, sygnalizują nam zno
wu o trzech wielkich wygranych, jakie 
padły wczoraj w tejże kolekturze. Są 
to wygrane: zł. 25.000 na numer 140024, 
zł. 15.000 na numer 157833 1 zł. 5.000 na 
numer 52561. 

Fortuna uśmiechnęła się tym razem 
łodzianom, rekrutującym się z różnych 
sfer — wybrańcami losu są bowiem 
kupcy, bluraliści, robotnicy itd. 

OSOBISTE. 
W dniu wczorajszym bawił w Łodzi 

prezes towarzystwa polsko-włoskiego w 
Genui, p. Tomaso Pompei. 

Gość włoski złożył wizytę p. wice
wojewodzie, dr. J. Rożnieckiemu, po
czem w towarzystwie referenta urzędu 
wojewódzkiego, p. Petrusa, zwiedził sze
reg instytucji 1 większych zakładów 

'przemysłowych. 
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TrosKi i zmartwienia rodziców. 
We wszystkich szkołach średnich podwyższono opłatę za naukę. 
Co o tem mówią rodzice, właściciele szkół i kurator 

okręgu szkolnego, p. Gadomski. 

Choroby zakaźne. 
W ubiegłym tygodniu zanotowa

no 185 przypadków. 
W ciągu ubiegłego tygodnia t. j . od 

dnia 15 do 21 września b. r. włącznie 
zgłoszono do wydziału zdrowotności pu
blicznej. ^ ą ^ R u j ^ ^ p r z y p ą d k i chorób 
z a k ą ź S j ^ : . , , V ; ^ V ' . " > • V .'••'•••' 

nelne-medińa 1 przypadek (1), dur 
Brzuszny 66 przyp. (47), czerwonka 2 
przyp. (3), płonica 52 przy. (42). błoni
ca 36 przyp. (19), odra 8 przyp. (11), ró
ża 3 przyp. (6), gorączka połogowa 9 
przypadków (U), krztusiec 8 przyp. (2), 

Ogółem zanotowano w tygodniu ubie
głym 185 przypadków, w tygodniu po
przednim 142 przypadki. 

Bruhulą, asfaltują. 
Jedna strona Piotrkowskiej 
będzie za kilka dni gotowa. 
W dniu wczorajszym, w przyśpie

szonym tempie, rozpoczęto zabruko-
wywanie kostką granitową wszystkich 
skrzyżowań ulicy Piotrkowskiej, na tkó 
rych znajdują się zakręty tramwajowe. 
Jak wiadomo, w tych miejscach nie 
można układać asfaltu, albowiem szy
ny na zakrętach wycierają się bardzo 
szybko i przy częstych ich zmianach 
należałoby rozbijać nawierzchnię asfal
tową. . . . . 

Równocześnie ną całej długości skon 
czonp układać pierwszą warstwę asfal
tu. Dziś rano rozpocznie .się. uktaadnie 
drugiej warstwy. W nocy natomiast 
trwać będą dalsze prace nad betono
waniem jezdni pomiędzy szynami, gdyż 
dopiero po wylaniu asfaltem przestrzeni 
między torami, rozpoczną się prace po 
drugiej stronie ulicy Piotrkowskiej. 

Rejestracja rocznika 1911 
Dziś, we wtorek, dnia 24 września 

r. b., powinni ślę zgłosić do rejestracji w 
lokalu biura pólicyjno-wojskowego (ul, 
Pitrkowska 212)' w godzinach od S^ej ra
no do 15-ej (3-ej popoł.) mężczyźni rocz
nika 1911. zamieszkali na terenie III-go 
komisariatu policyjnego, których nazwi
ska' rozpoczynają się od liter: T , U, W, 
oraz zamieszkali na terenie X-go.komi
sariatu policyjnego, których nazwiska 

.rozpoczynająsięod liter: 
N,,0, P, R,S, T, U, W, Z. Z. 

• Każdy •:-.zgłaszający się do reje
stracji, powinien być zameldowany w 
Łodzi i posiadać dowód osobisty a.w ra
zie braku tegoż'*- metrykę urodzenia 

!oraz inny kokumęnt stwierdzający tożsa 
mość osoby,! świadectwo szkolne, rze
mieślnicy zaś ponadto - - świadectwo ce
chowe. 

Winni niezgloszeriia się do rejestracji 
w wyznaczonym terminie ulegną w dro
dze administracyjnej karze grzywny do 
500 złotych lub aresztu do 6-ciu -tygo
dni, albo obu tym karom łącznie. 

IBcjfZuroj cfii»tfelfi. 
Dziś w nocy dyżurują apteki: Sukc. F. Wój

cickiego (Napiórkowskiego 27). W, Danieleckic-
go (Piotrkowska 127), Unickiego i Cymera (Wól
czańska 37) Sukc. .1. rlarlmaaa (Młynarska 1). 
J . Kahana (Aleksandrowska 81).. 

Dr. mad* 
J . P O L A K 

Chorpby wewnętrzne i ullcrgiczne 

(astma, pokrzywka, artretyzm. reumatyzm) 
ul. 6-go Sierpnia ZZ 

fr . I p i ę t r o , 
cl 64-21. prevjmui» od 9^\2 i od 8—9 w. 

Nowy rok szkolny przyniósł tysięcz
nej rzeszy rodziców, których dzieci po
bierają naukę w łódzkich szkołach śred
nich niezbyt miłą niespodziankę. Mia
nowicie podniesiono, przeciętnie o 10% 
wpisowe za naukę we wszystkich bez 
wyjątku szkołach prywatnych. 

Jest to cios dla rodziców tein do
tkliwszy, że przy nielicznej ilości szkół 
państwowych, dzieci nie mogą pobie
rać nauki w innych zakładach nauko
wych, jak tylko prywatnych, które 
znów , ze swej strony, nie mogą być 
przedsiębiorstwami deflcytowem5, albo
wiem brakujących sum w ieh budżecie-
nikt im nie pokryje. ćJMM Vi' ' 1 
; Jest to więc sprawa bardzo pó<tt'$ż-
na, mająca wielkie znaczenie soołeCż-
ne, a która jest charakterystyczną tyl
ko dla naszej dzielnicy, w b. zaborze 
rosyjskim, albowiem zarówno w Mało
polsce jak i Poznańskiem szkół prywat
nych niema wogóle. 

By zorientować się odnośnie owej 
podwyżki wpisowego, odbyliśmy -krót
kie rozmowy informacyjne z kuratorem 
okręgu szkolnego, p. Gadomskim, dy
rektorem jednego z męskich gimnazjów 
oraz z pewnym obywatelem. ;który po
siada aż trzech synów w jednej szko
le — w klasach V, VII i VIII. 

Dlaczego podwyż
szono. 

Dyrektor jednego z prywatnych gim
nazjów wyjaśnił nam, skąd przyszło do 
owej podwyżki wpisowego. 

— W roku bieżącym, wobec ciężkiej 
sytuacji finansowej naszego nauczyciel
stwa, zadecydowano w Warszawie, iż 
pensje nauczycielskie zostaną we wszy
stkich szkołach podwyższone o 15%. 
Szkoły średnie nie'są przedsiebiorstwa-
,mi dochodowenii. Wpływy wystarcza 

datków, sani zaś właściciel 
tego dochody minimalne. 

Jeśli nauczycielowie maja otrzymać 
15 procent podwyżki, a pamiętać trze
ba, że ich pensje stanowią lwia część 
budżetu, należało koniecznie znaleźć ja
kieś nowe fundusze, by wytworzoną 
lukę zapełnić. Inaczej nie można było 
uczynić — wpisowe, czyli t. zw. czes
ne musiało być podwyższone od 7 i pól 
do 10 procent. 

— Wiele w takim razie wynosić bę
dzie w roku bieżącym roczne wpiso
we? 

— Nic wszystkie szkoły sa pod tym 
''.\Vlźgledęm .zrównane. Przeciętnie liczyć 
''ijńpżńa; że ! tegoroczne wpisowe wynie
sie w różnych szkołach średnich, mę
skich i żeńskich pd 960 do 1100 złotych 
ł to we wszystkich klasach — od I-ej 
do VHI-ej. 

— Czy nie jest to wpisowe zbyt 
Wygórowane? 

— Jest ono bezsprzecznie wysokie i 
poważnie obciąża budżet rodziców. Ale 
czy jest na to jakaś rada? Szkoły pry
watne są instytucjami samowystarczal-
nemi..Subsydiów ani pomocy nie otrzy
mują. Utrzymują się tylko dzięki wpi
som za naukę, to też wpisowe to musi 
być odpowiednio regulowane. Budżet 
szkolny układany jest na cały rok, a na 
początku roku szkolnego, kredv wiado
mo już wielu uczniów będziemy mieli, 
możemy ustalić wpisowe. 

— Podwyżka tegoroczna, acz nie
znaczna, była koniecznością. oozwol :ła 
bowiem na podniesienie skromnvch upo
sażeń nauczycielskich. 

Ojciec 3-ch synów. 
Zkołef mieliśmy okazję rozmawiania 

z pewnym obywatelem, którv zgłosił 
się do naszej redakcji. 

' Jest to poważny urzędnik "jednej z 
ja zaledwie na pokrycie bieżących wy"-"'firm przemysłowych w Łodzi. Posiada 

czerpie z | troje dzieci — trzech synów. Wszyscy 
są w wyższych klasach jedneco z gim
nazjów matematyczno - przyrodniczych 
w naszem mieście. 

— Podwyżka wpisowego iest dla 
mn'e klęską. Mani trzech synów w szko
le. Od ust sobie odejmuje, bv dać im 
możność kształcenia sie. Zarabiam 1000 
złotych miesięcznie. Ale czy przy tej 
dość przyzwoitej pensji moge opłacać 
2.S80 złotych wpisowego w szkole? 
Jest to 300-złotowy haracz miesięczny, 
którego mój budżet nie jest w stanie 
znieść. Moi synowie prócz tego. muszą 
mleć inne jesićzc rzeczy, które pocią
gają za sobą wydatki: Mundufki szkol
ne, książki... 

Cóż mówić o licznych rzeszach pra
cowników umysłowych, których za
robki są bardzo małe? Ci wógótć trje 
mogą pozwolić sobie na kształcenie 
swych dzieci. 1 nie tylko • pracownicy! 
Nawet średni kupcy, ; przemysłowcy.. 
Dla nich jest to też ciężarem nie dó 
zniesienia. 

— Ale dyrektorowie szkół u'zasaa\ 
niają konieczność podwyżki... i. 

— Nie neguję tej konieczności;; Ale 
nie wypływa z tego, że możemy tę pod
wyżkę z lekkim sercem zapłacić. 60 —. 
100 — 150 złotych rocznie wydaje się 
drobiazgiem, ale jeśli te 100 złotych nie 
stanowi wszystkiego, lecz tylko dzięr 
wiatą czy dziesiątą część wpisowego;, 
to zmienia zupełnie postać rzeczy. 

— Więc jakie, zdaniem pana inożic 
być rozwiązanie? 

— Należy bezwzględnie upaństwo
wić wszystkie szkoły. Państwo,' które 
zwalcza analfabetyzm, które dba ó wy.-
kztałcenić swych obywateli, musi dać 
im możność kształcenia. Dlaczego obyr 
watele, mieszkający w Małopolsce czy 
Poznańskiem, opłacają za swe:•dzieci 
tylko 100 czy 150 złotych..-rocznic'; i'aku 
pokrycie wydatków, a mv tu mu^my 
płacić po 1D00 złotych? ' ' " 

Zniknęło 25 milionów złotych. 
Nowe 5-złotowe monety zostały przez 

ludność schowane. 
Przed dwoma miesiącami skarb pań

stwa wypuścił w obieg pierwszą .partję 
srebrnych pięciozłotówek na ogólną su
mę 25 miljonów złotych. Była więc to 
partja dość wielka. A tymczasem już w 
pierwszych dniach sierpnia monety były 
w wolnym obiegu 'rzadkością, dziś ząś 
niema ich już zupełnie. Zniknęły. Gdzie
niegdzie jeszcze spotyka się 5-złotówkę 
srebrną, ale to są wypadki sporadyczne. 
Monet tych niema. 

Gdzież się podziały? Mieliśmy okazja 
w dniu wczorajszym rozmawiać na ten 
temat z pewnym bankowcem, który nam 
opowiedział historię niezwykłą, a conaj-
mniej dziwną. 

Skarb państwa nie wycofał tych 
pieniędzy z obiegu. A jednak zostały one 
wycofane. I okazuje się. że dokonali te
go obywatele. Inaczej mówiąc, ludność 
wycofała z obiegu 25 milionów złotych. 

Dlaczego? Otóż monety . 5-złotpwe 
wykonane są z wysokoprocentowego 
srebra. I bez najmniejszych . podstaw 
skusiło to ludność, by schowała'"te mone
ty — „na wszelki wypadek".-

Jest to sprawa daleko poważniejsza, 
niżby można sobie wyobrazić. Przy ma
łym stosunkowo obiegu pieniężnym w 
Polsce, zniknięcie takiej wielkiej sumy, 

jaką śą 25 miljonów'złotych, musi mieć 
następstwa destrukcyjne. A na tem 
wszak uje koniec. Za kilka tygodni zo
stanie wypuszczona nowa partja pięcio
złotówek, tym razem na sume około 50 
miljonów. Jeśli ludność uważa, że naj-
lepszcm zabezpieczeniem oszczędności 
są te monety, bardzo możliwe że los 
ich będzie taki sam. 

A zniknięcie z obiegu 75 miljonów 
złotych— to już sprawa bardzo poważ
na i szkodliwa. 

Jakaż na to rada? Trudno liczyć na 
zrozumienie przez obywateli, że ten spo
sób wycofywania pieniędzy z obiegu jest 
krzywdą dla ogółu. A przykład w takich 
wypadkach jest Bardzo zaraźliwy. Wy
starczy, by jeden obywatel schował kil
kanaście tych monet na dno kuferka — 
sąsiedzi jego i znajomi, ledwo sie o tem 
dowiedzą, uczynią to samo: „kto go 
tam wie.; Pewnie jest w tem coś. jeśli tak 
czyni". 

A jednak powołane władze muszą 
przedsięwziąć odpowiednie kroki, by zja
wiska .podobne nie miały miejsca. Wyco
fywanie monet z obiegu przez obywateli 
jest faktem bardzo interesującym, ale 
zakazem wysoce szkodliwym. (—is) 

WYSTAWA! Ł Ó D Ź WYSTAWA! 
Grand-JCotel iJHała Sala) 

DYWANÓW PERSKICH 
Własny Import . f m y Dicran Papaz * n I S-ka. 

Ceny konkureocyjne i na dogodnych warunkach płatności. 
Otwarta od 9 rano do 8 wieczór. Obeirzenit nic obowiązuje do kupna. 

ftujffto kilfta dnil M 

Opinja p. Kuratora. 
Zkoiei zwróciliśmy się do n. kurato

ra okręgu szkolnego łódżkięco, p. Ga. 
domskiego. " 

Słyszałem o podniesiein; wpiso
wego, ale niestety, nic w te; sprawi; 
powiedzieć nie mogę. Mam prawo \y'gją 
.clii do budżetów ' poszczególnych s/kóT. 
nie mam.jednak prawa 'hgere'u:j» .'dg 
wysokości czesnego w szkołach. 

Sprawa powyższa nic iest icsżj:<:.c 
ną tem wyczerpana. Kwestia, opłaty 
nauki w szkołach średnich piww.iPiych, 
ijęst problemem. bardzo poważnym, nad 
którym należy się zastanowić tempai:-

I dziej, że dyrektorzy szkół sśmi ^sk/a/-
żują na nią jako główna przyczynę 
upadku frekwencji w szkołach. 

' '.' -S. . 

Pomóżcie sfraży ogniowe] 
Aby społeczeństwu dać możność, nie 

zależnie od pogody, przyjść naszej dziel 
hej straży ogniowej z pomocą, towarzy 
Stwa śpiewacze: polskie niemieckie"i 
żydowskie, urządzają :w środę, dnja 25 
września r. b..'o godzinie S-ei wjeczó-

! rem w sali ,,Fyhąrmońji" Wielki Koncert 
[Śpiewaczy ze współudziałem solistów 
i orkiestry Scheiblcrowskiei. . •'. ' 

Należy oczekiwać, że społeczeństwo 
nasze poprze zabiegi stowarzyszeń śjiję 
waczych. które dołożyły wszelkich-/.Ma
ran, aby pomóc straży' ogujowiei w jej 

i-trudnem położeniu tinansuwem i ljtzirię 
1 przybędzie na ten koncert! • • •• 

Bilety'w cenie od 1 do -4 złotych. W 
przedsprzedaży można otrzymać w str;i 
źy ogniowej, w firmie .1. Styrcza, ulica 
Piotrkowska. (Jl. oraz w kancelarii stra
ży ogniowej przy ulicy Sienkiewicza 54. 

LEK. DENTYSTA 

S. RAKI SZ SK] 
p o w r ó c i I 

I ZIELONA b. m. 
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Diii 
I ditl następnych! 

2-«8 flm i naszego tegorocznego przefeoiowego repertuaru! 
TRAGEDJA UWIEDZIONEJ 
Realizacja Gustawa Machały. W rolach głównych 

Piękna i młodziutka ITA RINA 
Gwiazdor ekranów szwedzkich OLAF FJORD 

Wielka ork iest ra symfoniczna pod dyrekcją A. Czudnowskiego. 
Początek przedstawień o godzinie 4-ej po południu, w soboty i niedziele_o godzinie 12 w połuanie. 

£-m nm z naszego tegorocznego p r K i s w r o 

„EROTIKON" 
MUZYKA /ZTUKA 

TEATR MIEJSKI. 
Bziś we wtorek „Wesele Figara'', pełna wdzię 

KU komedja Beaumarchais'ego, entuzjastycznie 
przyjmowana przez publiczność1 z pp.: Jarkow-
ską (Zuzanna) i Woskowskira (Figaro). Ceny po
pularne. 

Jutro wieczorem „Mira Efros" — sensacyjna 
sztuka Gordina, grana stale przy wypełnionej 
widowni. Obsada premjerowa z p. Horccką na 
czele. Ceny zniżone. 

„Rywale" w reżyserji L. Schillera. 
Jedna z najlepszych sztuk, osnutych na kan

wie przeżyć wojennych, „Rywale" Andersona i 
Stallingsa i Zuckmcycra w przekładzie J. Kosso
wskiego w> stawiona zostanie w najbliższa sobo
tę w inscenizacji i reżyserji Leona Schillera, 
gwiazdy reżyserskiej stolicy. Cały zespół Teatru 
Miejskiego odbywa już od dwóch tygodni próby 
pod osobistem kierownictwem L. Schillera. Sztu
ka ta, której wystawa wymaga wielkich przygo
towań scenicznych, otrzyma specjalną konstruk
cją sceny. Działania zakulisowe postawione zo
staną na poziomie najnowocześniejszych posu
nięć europejskich w tej dziedzinie. 

Rewja mody w Teatrze Miejskim. 
W niedzielę dnia 29 b. m. o godzinie 12 w po

łudnic odbędzie się w Teatrze Miejskim wielka, 
ujęta w barwne, kapitalne widowisko, rewja mo
dy p. t. „Dzień Pięknej Pani". Udział biorą ulu
bienice publiczności łódzkiej pp.: Grywińska, 
Horcoka, Jakubińska, Korzelska, Nlemirzanka, 
Skrzydłowska, oraz panowie: Mroziński i Znicz. 

Przy fortepianie Z. Białostocki. 
Modele z wszystkich dziedzin mody kobiecej 

plerwoszorzędnycn firm łódzkich. 
Bilety jut do nabycia w kasie zamawiań Tea

tru Mie)skicgo w kwiaciarni Salwy, ul. Moniu
szki 2 od 10 rano do 7 wieczorem, bez przerwy. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś i dni następnych ciesząca się powodze

niem arcywesoła komedja Al. hr. Fredry „Oj, 
młody , młody" z Bronowską. Wernisówną, Zie
lińska, Dębiczetn, Góreckim, Michalakiem, Pu
chalskim i Tartakowiczem w rolach głównych. 

„BALLADYNA". 
.Jutro, w środę, o godzinie 4.30 po poł. pięknie 

wystawiona baść dramatyczna J. Słowackiego 
„Balladyna" w premierowej obsadzie dla mło
dzieży szkolnej. 

TEATR KAMERALNY. 
Ostatnie przedstawienia „Rzeczywistości"' 

B. Gorczyńskiego. — „Rzeczywistość" grana bę
dzie jeszcze trzy razy, to jest dziś, wtorek, śro
dę I czwartek, poczem schodzi z afisza. — Ce
ny zniżone. 

WYSTĘPY MIECZYSŁAWA FRENKLA 
W „GRUBYCH RYBACH". 

Najznakomitszy polski artysta Mieczysław 
Frekiel wystąpi w Teatrze Kameralnym tylko 
sześć razy, kreując swą najbardziej popisową 
rolę Wistowskicgo w komedji M, Bałuckiego 
„Grube Ryby", w innych ważniejszych rolach: 
Lubińska, Waczyńska, Biskupska, Zbucki, Da-
niłowicz, Michalak i Górowski. — Premjera 
„Grubych Ryb" w sobotę. — Bilety do nabycia 
już w cukierni Goatomskicgo. 

DZISIEJSZY POŻEGNALNY KONCERT 
GŁAZUNOWA. 

Dziś, we wtorek, o godzinie 8.30 wieczorem 
odbędzie się w Filharmonji 11-gi koncert mi
strzowski, na którym wystąpi znakomity kwartet 
Głazunowa. we wszystkich większych miastach 
Polski, gdzie tylko kwartet ten występował, cie
szył się olbrzymiem sukcesom artystycznym. 

W programie dzisiejszego koncertu kwartety 
smyczkowe Schuberta i Beethovena. 

CZWARTKOWY KONCERT ADY SARI. 
Sławna śpiewaczka koloraturowa, która po

trafi czarować słuchaczy swym przecudnym śpie
wem wystąpi tylko jedyny raz w Łodzi w czwar
tak, dnia 26 b. m., w Sali Filharmonii. Znakomi
ta artystka przygotowała dla Łodzi piękny i 
bogaty program, który potrafi zadowolnić nawet 
najwybredniejszego słuchacza. Koncert wywołał 
zrozumiałe zainteresowanie w naszem mieście. 
Akompaniować artystce będzie dyr. Teodor Ry
der. — Początek koncertu o godz. 8.30 wieczór. 

WYKŁADY GENERAŁA OLSZYNY WILCZYŃ
SKIEGO. 

Z nlcjatywy p. pułk. Więckowskiego w 
dniach najbliższych w Gimnazjum Wieczorowern 
P, O. W. dla dorosłych (Piotrkowska 157) roz
poczną się dla uczni klasy 8-cj wykłady „Hi
storii Legionów ł P O. W." Wykłady będzie pro
wadził p. Generał Olszyna Wilczyński. 

Zarówno ze względu na temat, jak i na o-
sobę prelegenta, zaszczytnie znanego uczestnika 
walk o wolność i doskonałego znawcy historii 
wojskowości, wykłady wzbudziły olbrzymie zain
teresowanie w sferach legjonowo - peowiackich 

w — > B W M a a » M t » w s s s s s » t " 

Pełna tabe la wygranych 
czternastego dnia ciągnienia 5-ej klasy 19-tej loterii państwowej. 

Zł. 25.000 140024 
Zł. 20.000: 125906 
Zł. 15.000: 157833 160310 
Zł. 10.000: 51145 128536 
Zł. 5.000: 52561 115939 166005 

100680 Zł. 3.000: 19555 32840 80310 
126113 162344 165469 

Zł. 2.000: 18853 31384 41973 
64511 72975 76627 85634 136782 
149362 151514 

Zł. 1.000: 7271 7490 17068 
37867 48585 49865 64591 68649 
97415 122267 122623 123052 
134017 146764 148886 152548 
177237 

Zł. 600: 7945 17978 29558 32511 35388 
41495 49670 54308 55666 61110 61926 
63765 67850 71485 72047 85452 
107796 108312 112648 122887 
125796 126049 127415 133203 

49253 
145642 

17596 
84378 

133029 
161983 

103093 
125432 
146401 

1467777 150421 161584 169711 179630. 

845 22048 156 90 338 9 60 73 471 511 60 724 31 
98 828 23118 35 321 538 86 620 35 24352 72 93 
539 49 63 669 922 25301 720 891 99 912 26308 
411 20 57 658 81 87 738 48 53 94 826 99 27041 
274 478 515 99 681 708 7t 834 38 70 99 924 
28038 151 59 64 229 31 59 79 96 301 12 40 843 
50 64 29016 19 151 82 212 323 427 598 715 28 30 
88 8'7 84 87 915 

30072 97 105 29 49 263 776 857 63 96 912 
31121 79 256 64 335 458 94 549 52 654 86 732 78 
824 901 25 32017 71 101 226 93 328 505 46 65 
603 68 83 706 19 44 86 819 47 932 98 33083 114 
96 200 36 51 361 65 418 542 709 53 69 808 69 952 
34016 140 49 88 321 57 73 447 51 94 507 80 836 
919 25 64 35148 50 586 608 22 28 854 81 86 96 
925 36052 72 97 131 81 284 555 616 716 53 913 
37040 62 205 40 49 318 601 4 99 758 844 38081 
125 70 475 547 721 48 76 39072 171 74 93 262 
349 413 79 95 529 34 65 81 629 831 84 952 

40016 186 226 319 432 39 72 92 683 776 860 
944 54 55 41093 121 214 324 482 525 43 623 83 
700 999 42065 197 227 52 80 328 68 493 546 S9 
95 615 40 79 703 844 43029 143 213 56 428 652 
73 755 88 869 95 915 44098 115 26 46 91 367 411 
69 91 692 789 828 46 86 982 45016 142 559 66<» 
930 59 66 921 74 93 94 46078 105 583 641 901 51 

Nadzwyczajny Telegram !!! 
Nasze przewidywania 

dniu ciągnienia 5-ej kl. 
nadal sprawdzają się... Oto znowu wczoraj w 14-tym 
padły u nas 3 wielkie wygrane: 

zl . 2 5 0 0 0 na hr. 140024 
zł. 15000 na Nr. 157833 
zl . 5 0 0 0 na Nr. 52561 

Jedyna Najszczęśliwsza Kolektura 

S. JATKA 
Siniało rzec teraz można, że wszystkie większe, wygrane w Łodzi wycho

dzą tylko z nasze) Kolektury. Obywatele! Rozpoczęliśmy już sprzedaż losów 
do 1-ej kl- 20-ei Lot. Państw- Spieszcie zaopatrzyć sle w nasze, szczęśliwe 
losy, gdyż przewidywany jest brak takowych. 

Zł. 500 na n-ry: 483 880 . 1126 1543 
4302' 5266 5268 6538 10035 10064 10567 
12075 12157 12538 12813 14551 14727 
15448 15662 15672.16861 17544 17840 
18289 18376 18549 18972 21696 25078 
26083 27193 31234 

Piotr, owska 2 2 
Piotrkowska 66 
Pabjanice, PI. Dąbrowskiego 3. 

36393 36894 37249 
44117 45332 47562 
51753 53179 53586 
55075 57191 58531 
64107 64777 65550 
68107 68865 70244 
80374 83631 86402 86881 90581 
94883 95636 96407 99540 103762 

33908 34926 35033 
38072 43415 43674 
48002 50001 50284 
53759 53211 54997 
60139 Ć0559 60992 
65578 65955 67671 
70398 73534 75446 

91574 
106241 

\ Lekarz-dentysta 

Fanny Horiw.cz 
Cegtelniana 2 5 , I p. fr. 

Ordynuje w godz. 9—1. 

• • • • • • s s s s s s e — s s — • — — s s s o 

106876 
109267 
112120 
119630 
122967 
130257 
139290 
141694 
147295 
150866 
159107 
162386 
169779 

107841 
109623 
113026 

120805 
127517 
130609 
140017 
143566 
147452 
151740 
160570 
165229 

170188 

108043 
110280 
115440 

122389 
128964 
132081 
140305 
144776 
149277 

153750 
160945 

165336 
181496 

108722 
110814 
118037 
122467 
129349 
135662 
140543 
145807 
149724 
154370 
161898 

166773 
182265 

109188 
111006 
118522 
122755 
130067 
136155 
141686 
146916 
150530 
157143 
162103 
167365 
182754 

183541184065. 
STAWKI 

33 283 415 528 679 832 930 1002 142 234 308 
67 503 17 37 9 721 4 821 73 978 87 90 2005 45 
124 26 77 234 52 503 78 601 751 963 3054 72 169 
265 6 96 378 82 428 526 83 657 727 62 8 824 69 
920 4052 67 144 209 346 417 97 628 715 831 44 
65 944 59 61 70 92 5008 151 77 280 320 465 527 
600 25 740 5 9 898 978 82 6147 674 828 7259 64 
375 91 9 444 5 87 630 837 75 8117 45 7 219 39 
78 88 356 424 8 633 924 30 4 57 9142 257 63 74 
404 U 56 98 602 45 72 6 734 50 89 855 902 50 
10069 76 362 558 603 731 856 75 916 11012 44 
283 321 439 99 535 703 26 71 863 941 52 7 94 
12013 62 70 128 91 7 380 311 48 468 74 5 580 659 
867 70 99 982 13044 56 101 234 351 428 502 7 12 
89 696 741 59 827 S*S 14041 222 92 341 431 546 
607 35 711 50 805 934 7 89 15014 59 184 204 437 
61 91 512 608 46 81 850 968 16019 86 144 230 

87 88 47007 91 181 205 57 73 415 615 77 816 968 
48118 44 81 248 87 408 10 33 42 80 542 60 802 
33 45 50 903 49002 82 444 84 511 736 50814 93 

50013 91 112 76 210 23 324 85 91 493 6o9 815 
51090 219 300 434 513 61 80 891 919 28 52002 
9 44 156 275 80 310 60 85 541 613 88 93 923 80 
81 53071 97 336 465 540 648 88 805 23 67 94 901 
32 65 54081 86 148 69 73 233 419 83 84 617 887 
956 83 55067 78 158 206 16 97 395 757 79 82 
875 972 56015 121 240 44 323 24 81 456 60 82 
563 734 843 85 90 969 77 83 96 57017 143 358 
75 528 39 45 46 88 660 871 73 87 58079 123 205 
20 64 411 49 545 94 659 813 63 951 59011 149 
216 93 440 62 71 509 610 869 993 

60001 45 170 236 57 70 310 24 473 528 32 52 
"61 936 61016 78 280 333 43 420 64 88 713 62038 
69 141 218 40 bl 509 621 22 8b5 954 13014 20 
68 71 303 96 449 615 87 952 59 640:3 62 211 40 
49 326 28 403 36 44 563 626 75? 803 91)9 69 
65001 53 81 87 165 269 375 92 723 29 35 91 8tl6 
30 45 666014 68 140 204 61 305 80 403 54S (.8 
647 76 834 81 82 936 92 67041 110 36 57 231 77 
336 76 83 522 62 75 793 816 966 S4 63159 496 
628 777 843 908 24 47 69025 81 164 370 459 579 
639 49 747 978 

70103 97 215 95 318 25 68 486 560 76 631 858 
917 24 38 71123 31 339 402 7 526 698 700 65 79 
90 72000 61 67 124 29 79 306 626 69 871 73020 
112 36 491 516 644 703 16 40 875 928 51 84 
74144 278 345 52 77 89 702 866 75037 52 137 73 
82 347 517 23 574 697 817 908 76107 48 209 24 
72 326 444 536 605 27 85 777 985 77318 83 443 
508 93 616 898 9U 48 95 78114 57 95 259 316 
86 688 79338 325 58 457 75 515 24 649 90 92 762 
803 58 71 907 

80009 21 46 67 75 125 39 245 310 43 58 437 
75 647 703 10 24 885 941 81117 250 70 92 313 53 
483 520 32 45 96 636 71 750 805 30 62 66 973 
82009 213 396 407 26 513 38 63 90 646 49 52 834 
925 83060 127 36 516 62 74 626 88 9,% 840S8 
284 345 78 518 83 868 97 85051 67 143 50 409 
515 21 615 34 64 796 820 951 86126 221 30 55 
59 75 327 44 46 93 616 750 909 89 87007 3fi 66 
75 87 141 63 71234 313 55 400 546 639 806 44 
94 952 70 75 81 88134 72 261 88 304 24 63 88 450 
561 98 663 750819 66 89034 48 197 308 445 99 
778 865 

90026 54 104 226 305 54 56 66 79 95 488 61& 
90 710 22 29 74 81831 66 86 998 91020 37 58 62 
108 385 473 710 830 71 79 904 85 92103 58 129 
28 39 57 60 67 69 70 261 413 40 60 507 87 716 

728 309 14 99061 84 137 240 71 99 302 43 421 
8 1 7fo00894 96 262 73 89 358 74 79 85 437 97 
502 603 51 61 80 716 47 95 99 886 957 71 101023 
159 338 432 550 933 53 102086 175 243 310 467 
71 545 80 619 28 29 70 77 763 82 906 30 103071 
295 380 414 42 49 514 71 781 84S 57 987 104111 
264 65 82 401 43 49 63 543 63 634 47 706 29 82.: 
43 65 96210518 5 438 526 28 624 bu 84 713 31 
S49 85 909 22 62 78 106035 69 73 108 65 72 31o 
78 85 440 95 547 63 666 98 762 70 950 107011 58 
106 668 780 91 830 909 23 108096 104 35 50 84 
217 87 358 435 516 63 733 947 97 95 109055 132 
44 98 246 303 14 26 492 96 540 61 664 93 737 
11042 80 243 74 351 436 45 85 627 30 717 82 821 
46 901 13 111014 89 131 54 200 47 77 327 66 92 
443 563 770 924 27 112118 44 54 58 91 228 391 
493 54 43 619 35 740 841 81 918 70 113004 62 
124 29 69 275 477 609 50 114120 54 223 358 95 
410 49 61 557 80 86 640 788 819 72 115113 31 
35 208 32 368 470 87 504 607 57 809 29 933 39 
116116 61 78 221 345 471 500 20 25 621 70 92 
700 89 888 94 117023 71 97 142 238 384 614 16 
35 53 740 53 820 32 80 980 118040 101 15 68 71 
94 205 363 400 96 619 82 86 700 07 38 85 997 
119053 75 86 89 209 23 57 406 09 506 21 36 76 
617 24 714 60 70 72 87 830 908 58 80 

120030 68 81 187 220 75 588 607 83 734 46 
79 83 800 34 930 71 121055 98 196 267 563 81 
770 885 99 917 68 122085 175 267 426 500 38 85 
608 23 27 52 713 41 840 905 19 37 123048 52 
84 176 231 306 46 512 59 89 716 24 92 124066 
126 247 308 86 924 22 43 88 732 53 821 94 
125066 124 54 71 74 224 80 308 525 80 616 811 
126003 49 222 34 448 74 98 546 76 604 723 868 
82 985 127054 56 91 144 55 200 347 650 863 80 
894 916 94 128208 50 55 79 369 453 62 567 78 
85 621 80 81 237 49 946 93 129079 171 203 302 
363 453 73 553 671 769 829 38 75 962 82 

130173 575 707 55 82 90 821 903 10 43 13105i 
182 235 56 59 333 35 51 514 81 658 757 927 76 
82 132054 84 448 82 84 96 508 27 41 51 84 650 
780 88 836 133090 357 70 48 28 36 73 545 98 652 
91 720 26 75 934 134117 81 93 285 303 432 35 
544 650 78 803 7 72 135004 84 132 53 247 73 314 
427 61 99 523 26 61 67 85 600 771 824 73 91'/ 
81 136032 48 123 65 88 95 218 354 484 607 795 
823 97 137022 25 140 47 86 338 607 51 64 83 88 
743 804 933 69 86 138016 93 104 52 58 77 87 218 
47 78 362 82 406 34 546 911 139974 154 72 332 
75 461 85 783 970 92 

140040 77 108 92 237 92 301 60 566 612 28 
722 871 945 82 141166 240 70 514 65 600 13 725 
808 142047 51 107 73 91 205 34 311 30 59 68 87 
90 399 411 22643 72 707 20 26 38 62 815 42 82 
143144 57 261 302 25 85 406 49 526 631 858 922 
71 144097 202 90 99 359 412 47 55 545 84 619 34 
67 86 96 952 58 63 66 145022 33 116 27 262 344 
454 94 647 66 736 809 18 24 965 93 146021 65 
158 241 44 85 321 74 415 79 84 561 61 29 74 £50 
991 147015 131 60 224 314 415 21 71 531 90 611 
707 30 95 807 18 31 926 82 148055 214 17 55 348 
71 441 71 559 634 72 706 41 99 148018 44 97 
342 473 556 653 776 875 931 71 81 

150045 154 242 310 54 413 44 557 631 721 86 
822 73 931 151044 46 233 328 38 462 92 654 761 
834 51 70 86 904 152065 117 32 300 13 17 93 438 
96 519 83 590 894 904 93 153019 99 102 119 33 
77 230 88 505 687 739 890 910 83 154135 49 344 
508 28 55 86 633 57 756 801 04 985 155009 106 
66 69 236 304 72 441 49 51 76 509 38 626 788 
882 971 88 156245 67 357 439 683 729 96 830 910 
35 157005 393 703 90 808 13 29 948 54 15SI16 
78 89 290 412 55 513 14 666 715 85 805 58 904 
62 1.-9005 12 75 88 133 42 457 521 53 721 53 983 

160031 203 69 90 318 43 56 65 90 417 32 52 
5t7 802 6 63 8. % 901 6' 161032 83 117 39 304 
4D7 15 5r2 6I2 43 77 7zi 5S 818 26 54 16": 4 1 
41 123 47 244 46 0'-'7-1 88 548 706 31 944 S3 
163039 8J 171 2!4 3> 4< 327 38 49 63 89 413 
523 647 H3 8' mm 117 71 96 201 61 353 SI 
4tH b." f? 81 Hi 712 67 898 942 165003 41 122 
57 21! 312 417 57 555 601 10 47 785 874 75 
166044 54 111 95 210 16 368 93 401 26 93 564 
603 779 836 50 939 72 167003 48 99 129 36 60 
212 13 380 449 2050 6 94 722 878 979 168077 98 
118 37 65 295 300 50 63 84 420 522 41 83 602 
43 71 719 27 82 825 958 88 165105 99 291 40 
70 565 691 833 97 

173380 421 600 718 72 171010 67 92 207 27 
337 74 400 10 46 567 643 708 892 908 172087 122 
212 ,36 54 373 415 23 823 30 41 942 173086 141 
380 428 521 72 79 91 742 57 820 174087 136 233 
40 73 370 586 601 67 708 57 R7 175258 96 442 
58 663 94 227 47 894 920 08 76 176109 38 407 
570 643 768 177014 115 38 62 235 73 335 45 430 
76 748 815 9fi4 1 78061 111 251 53 314 37 529 3(1 
3 0 860 961 80 179043 108 307 13 70 .147 87 969 
77 180038 41 184 214 44 54 73 .382 406 08 34 7S 
521 94 721 348 927 181128 57 567 678 706 847 
964 66 182023 44 47 73 8 ] 206 381 443 694 89.1 
926 183019 163 269 368 432 742 82 802 967 
184075 108 92 98 241 83 456 378 602 

467 506 693 730 856 83 902 8 25 32 9 50 17020 87 83 806 77 99 94893176 331 442 84 544 642 59 

84 6 910 63 85 18010 35 142 50 80 1 300 462 4 
562 614 33 95 740 836 IZ 938 1068 274 5 354 478 
553 73 805 24 72 945 

20102 27 239 73 348 76 527 63 666 85 743 52 
S45 964 34 21145 440 58 62 532 653 83 733 70 93 

917 94183 229 332 408 10 510 78 84 662 800 13 
928 95023 W) 219 28 338 471 538 57 63 622 92 
825 536 83 96059 66 89 95 155 236 48 87 335 97 
414 30 41 63 513 3048 743 821 27 34 904 15 21 
39 97 97024 82 244 81 342 50 81 416 32 531 734 
801 996 98147 68 216 342 62 440 43 53 511 17 

Urzędowe tabelki wyranych codziennie oglą
dać można bezpłatnie w najszcześliweszej 
Kolekturze Loterii Państwowe! Zarządu Okr. 

Zw. Strzeleckleco, 
Łodż. ul- Narutowicza 38, tel. 81-3*. 

Tamże wypłaca sie wszelkie wyurane oraz za
mienia sle stawki na nowe losy. 

http://Horiw.cz
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BANDYTÓW 
zasiadła w dniu wczorajszym na Jawie oskarżonych sądu okręgowego. 
Kradli, mordowali podpalali, teroryzuiąc ludność powiatów okolicznych. 

Wśród oskarżonych so t rzy kob ie ty . 
• . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . - - . - i ; . s . . , . : ^ . , : - .^a.Canio N a I L - m t n i p ( iHninH v w . ' l l i karv W Wczoraj rozpoczął sję w łódzkim sądzie j wprost dyscyplina. Każde zarządzeni 

okręgowym proces przeciwkoszaice ban 
dyckiej, która dłuższy czas grasowała 
na terenie województwa łódzkiego i zna 
na była pod nazwą „Władców Nocy". 
Szajka ta dokonała niezliczonej ilości na 
padów rabunkowych i kradzieży i nie 

wydane przez herszta bandy Kaczmar
ka 
nie podlegało żadnemu kwestionowaniu. 
Spoistość i solidarność bandy tej była 
posunięta tak daleko, że w razie popeł
nienia jakiejkolwiek kradzieży orzcz któ 
regoś z członków z bandy na własną 
rękę, Kaczmarek był natychmiast o tein 
zawiadamiany. 

Banda ta od chwili zorganizowaniu 
aż do czasu całkowitego jei zlikwido
wania dokonała 
43 napadów rabunkowych, kradzieży i 

podpaleń. 

Proces monstre. 
Proces bandy, wyznaczony na dzień 

wczorajszy, od dłuższego czasu był już 
oczekiwany z wjelkiem zainteresowa
niem. W dniu 20 b. m., na dwa dni przed 
rozpoczęciem procesu, kancelaria Srikre 
tarza osobistego prezesa sadu okręgo
wego zaczęła wydawać kartv wstępu 
na rozprawę, których wyznaczono 200 
Z kart tych już następnego dnia nie po
zostało ani jednej. 

rzy zostali przywiezieni z wiezienia. Na 
przystawionych ławkach umieszczono 
pozostałych, którzy odpowiadała z wol
nej stopy. Są to po większej części lu
dzie, którzv udzielali bandytom schro
nienia i nabywali rabowane przez nich 
przedmioty. 

Na miejsce dla oskarżonych zostają 
jako pierwsi wprowadzeni herszt bandy 
Adam Kaczmarek, Roman Szczeciński, 
oraz Franciszek Kukuła. Dalei zajmują 
miejsca Władysław Szubert. Stanisław 
Żylski, Kazimierz Miedziński. Robert 
Miller, Walenty Ptasiński. Stanisław 
Szymański. Michał Ginter. Jan Kaczma
rek (brat herszta bandy). Adam Karo
lewski, Arnold Fuks, Józef Bogucki, Jan 
Osieja oraz Michał Stajuda. 

Wśród zasiadających na ławce oskar 
żonych znajdują się również 

trzy kobiety. 
Jedna z nich trzyma na reku otulone 
chustką 

4-miesięczne dziecko. 
Najmłodszą wśród oskarżonych jest 
19-letnja Bronisława Szymańska, zaśnaj 
starszą jest również kobieta 

66-letnia Józefa Kurkowska. 

:fłói afbrońców. 

Wiceprezes sądu okręgowego 
przewodniczący kompletu sędziowskiego 

p. Bronisław Stejnmaii. 

było tygodnia, by nje dała znać o sobie 
jakimś zuchwałym napadem lub wła
maniem. Działalność szajki rozpoczęła 
sję w drugiej połowie 1928 roku. głów
nie na terenie trzech powiatów, a mia
nowicie powiatu łódzkiego, łaskiego i łę 
czyckjego. Energiczne dochodzenia po
licji ustaliły, że rozbojów tych i kradzie
ży dokonywuje dobrze zorganizowana 
banda, na czele której stoją > 

herszt tej bandy, Adam Kaczmarek, i 
prawa Jego reka, Roman Szczeciński, 

niedoszły zięć Kaczmarka, gdyż miał się 
żenić z jego córką. 

Policja z a c z ę ł a ś c i g a ć ich z 
całą energją, jednakże ujęcie tych groź
nych bandytów było nader trudne, gdyż 
zmieniali oni prawie codziennie swe 
miejsce pobytu j ukrywali sie u człon
ków swej bandy, którzy zamieszkiwali 
w różnych miejscowościach tvch powja 
tów, gdzie banda operowała. 

Dopiero w drugiej połowie stycznia 
b. r., po napadzie dokonanym przez szaj 
kę we wsi Chorzeszów, powiatu łaskie
go, udało się policji schwytać Kaczmar
ka i Szczecińskiego, którzy ukrywali się 

w leśniczówce pod Lutomierskiem. 
Na skutek zeznań tych dwuch ban

dytów policja zlikwidowała do końca 
miesiąca całą szajkę, która składała się 
z 38 członków. Po aresztowaniu Kacz
marka i Szczecińskiego wyszedł na iaw 
sensacyjny szczegół, że ten ostatni 

Jest mordercą b. p. Michała Króla. 
W toku śledztwa wstępnego ustalono, że 
Kaczmarek zapoznał się ze Szczeciń
skim w roku 1924, gdyż obydwaj jedno
cześnie odsiadywali karę w jednej celi 
w więzieniu w Łęczycy. Kaczmarek zo 
stał zwolniony z więzienia po odsiedze
niu kary w r. 1927, zaś Szczeciński w r. 
następnym. Po wyjściu z więzienia, 
Kaczmarek w bardzo krótkim czasie 

zorganizował szajkę bandycką. * 
która postawiła sobie za zadanie popeł
nianie kradzieży, napadów rabunko
wych, orać nabywanie i sprzedawanie 
przedmiotów, pochodzących z rabun
ku. 

W szajce tej panowała zadziwiająca 

Siedzą (od lewej ku prawej) mecenasi: Hartman, Kempner i Lipiński. 

Rozprawa została wyznaczona na 
godz. 9 rano. O godz. 8.3Ó przywieziono 
w karetce wjęziennei 
16 bandytów z Kaczmarkiem i Szcze

cińskim na czele, 
którzy na rozpoczęcie procesu oczeki
wali w więzieniu. Pozostałych 22 człon 
ków szajki odpowiadało 

z wolnej stopy. 
Szczeciński, w chwili przywiezienia 

do gmachu sądowego, miał 
ręce zakute w kajdany. 

Zastosowano względem niego ten śro
dek ostrożności, gdyż, jak wiadomo, 
Szczeciński przed niedawnym czasem 
usiłował zbiec z więzienia przy ul. Ko
pernika, i dopiero po pościgu został u-
jęty w parku, okalającym szpital woj
skowy przy ul. Żeromskiego 113. Przy
wiezionych bandytów umieszczono do 
chwili rozpoczęcia sję rozprawy w celi 
aresztantów przy sądzie okręgowym. 

Do rozprawy zostało powołanych 
123 świadków, 

z różnych stron województwa łódzkie
go. Na rozprawę przybyło 118 świad
ków, którzy oczekiwali na wezwanie 
na salę rozpraw, w sali posiedzeń nr. 37. 

Na rozprawę przybyli w dużej ilości 
mieszkańcy znajdujących sie w najbliż
szej odległości od Łodzi miasteczek i 
wsi, w których „Władcy Nocv" doko
nywali swych krwawych napadów. 

O godz. 10.30 wprowadzono oskarżo
nych na salę rozpraw. Na ławach prze
znaczonych zwykle dla oskarżonych 
zajęło mjcisce 16 członków bandy, ktń-

Wszyscy prawie oskarżeni zachowu
ją sję względnie spokojnie, jedynie Kacz 
marek wykazuje pewnego rodzaju zde
nerwowanie j bez przerwy prowadzi 
rozmovyy z siedzącymi obok niego 
Szczecińskim i Kukułą. Szczeciński spo 
kojnie odpowiada mu i rozgląda się po 
sali. Widać, że otrzaskał sie on iuż z at
mosferą, panującą zwykle na sali roz
praw. Na twarzach niektórych bandy
tów widoczne jest przygnębienie—więk 
szość z nich jednakże rozgląda się po 
sali apatycznym wzrokiem. 

Sąd idzie! 
Na ławie obrońców zasiadają: adw. 

Kempner, Lipiński, Planer-junior. Gla-
ter, Hartman, Lasocki i Ljlker (obrońca 
Łan i uchy). 

O godzinie 11 rozlega się głos woź
nego sądowego: 

— Proszę wstać, sąd idzie! 
Cichną wszelkie rozmowy. Wszyscy 

powstają z mjejsc. Na salę wchodzi kom 
piet sędziowski w następującym skła
dzie: przewodniczący wiceprezes sądu 
okręgowego p. Stejnman, asystenci sę
dziowie llljnicz i Fait. Na miejscu oskar
życiela zasiada prokurator Mandecki. 

Zabójca b.p. Króla. 
Po krótkiej chwil sąd przystępuje do 

sprawdzania personalji oskarżonych. O-
kazuje sję, że większość oskarżonych 
ma za sobą 

bogatą przeszłość kryminalną. 
Są wśród nich tacy, którzy już cztero

krotnie odsiadywali kary wiezienia. Bar 
dzo wjelu z pośród oskarżonych to 

ludzie zamożni, 
posiadający własne domy lub gospodar
stwa rolne, składające sie z 15. 18 i 20 
morgów ziemi. 

W czasie sprawdzania personalji, na 
samym wstępie miał miejsce następu
jący djalog: 

Przewodniczący: (zwracaiac sję do 
Szczecińskiego): Imię i nazwisko oskar 
żonego? 

Szczeciński: Roman Szczeciński. 
Przewodniczący: Wiek? 
Szczeciński: 29 lat. 
Przewodniczący: Oskarżony był już 

arany? 
Szczeciński: Tak jest, dwukrotnie za 

kradzieże. 
Przewodniczący: Oskarżony był 

przecież karany także za zabóistwo? 
Szczeciński: Ach, tak... za zabójstwo 

także. 
Po sprawdzeniu personalji oskarżo

nych, sąd ogłosił decyzję, w mvśl któ
rej zostaje umorzona sprawa przeciwko 
58-letniemu Jakóbowi Szubertowi, któ
ry w dniu 18 b. m. 

zmarł w więzieniu w Lodzi. 
Po odczytaniu powyższej decyzji, 

przewodniczący zarządził 15-minutowa 
przerwę. 

Śmieją sie. i rozmawiają. 
W czasie przerwy oskarżeni otrząs

nęli się z przygnębienia i zaczęli prowa
dzić między sobą przyciszone rozmów
ki. Kilku z oskarżonych, rozmawiając 
między sobą, czyni szeptem 
uwagi o zebranej mi sali publiczności. 

Niektórzy z członków tej krwawej szaj 
ki śmieją się, i, patrząc na nich. odnosi 
się wrażenie, że nie zdają sobie oni spra 
wy z miejsca, gdzie się znajdują. Jedy
nie najgroźniejsi z nich, a mianowicie: 
Kaczmarek, Szczeciński i Kukuła zacho 
wuja się spokojnie. 

Kaczmarek siedzi z utkwionym w 
przestrzeń wzrokiem i zdaje sie nje wi
dzieć otoczenia, w jakiem sie znajduje. 
Morderca b. p. Michała Króla nie może 
utrzymać spojrzenia swego na .uwięzi i 
biega ono niespokojnie po całe i sali. Od 
czasu do czasu zwraca się on z iakiemś 
pytaniem do Kukuły lub Kaczmarka. Ku 
kuła odpowiada niechętnie, zaś Kaczma
rek pozostawia wszystkie pytania be* 
odpowiedzi lub odpowiada milczącem 
skinieniem głowy. 

Z twarzy oskarżonych, głównie zaś 
tych 16, którzy przebywają w więzie
niu, bije jakaś 

tępa, zwierzęca bezmyślność. 
Widzi się twarze jakichś degeneratów, 
zwyrodnjalców, którym z oczu patrzą 
wszystkie popełnione przez nich zbro
dnie. 

Po przerwie sąd przystąpił do spraw 
dzania personalji świadków, którzy zo
stali podzieleni na 4 grupy. Pierwsza z 
tych grup będzie składała przed sądem 
zeznania w dniu dzisiejszym. Sprawdza
nie personalji świadków zostało zakoń
czone o godz. 3-ej. 

W chwili, gdy przewodniczący zwró 
cił się do prokuratora i obrońców z za
pytaniem, czy biegły rusznikarz Maciat-
ko ma zeznawać pod przysięgą, czy też 
nie. zanim ktokolwiek z zapytanych zdą 
żył odpowiedzieć, z ławy oskarżonych 
rozległ się głos Szczecińskiego: 

— Dziękuję, może nie przysięgać. 
O godz. 3-ej przewodniczący zam

knął posiedzenie aż do dnia dzisiejsze
go. Dzisiejsze posiedzenie rozpocznie 
się o d o d c z y t a n i a aktu oskar
żenia oraz przesłuchania pierwszej gru
py świadków, składającej sie z 30 osób. 

Po zamkniętem posiedzeniu, oskar^ 
żonych wyprowadzono pod bardzo silną 
eskortą z gmachu sądowego, umieszczo 
no w karetce więziennej i odwieziono 
do więzienia Bas. 
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Wycieczka niemiecka 
podejmowana przez izbą 

przem.-handlową. 
Bawiąca od 8 -miu dni w Polsce w y * 

cieczka przemysłowców .niemieckich 
przybyła do Łodzi. W wycieczce zorga 
nlzowanej przez Wirtschąitsbund fur 
Polen w e Wrocławiu (organizację, dą
żącą do ułatwienia polsko - niemieckie
go zbliżenia gospodarczego) biorą u-
dział przedstawiciele sfer gospodar
czych polskiego i dolnego Śląska. Wy
cieczka zwiedziła już Katowice, Kra
ków i Warszawę a z Łodzi wyjechała 
do Poznania celem zwiedzenia P.W.K. 

Z ramienia izby przemysłowo-han
dlowej witali wycieczkę na dworcu wi
cedyrektor izby dr . H. Zand i p. Narusz 
kiewicz. 

Wczoraj od rana goście zwiedzali 
fabrykę I. K. Poznańskiego, a w godzi
nach popołudniowych — zakłady prze
mysłowe Leonardt, Woelker i Gilbardt. 

Wieczorem gości podejmowała obia
dem w Grand Hotelu izba.' przemysło-
worhandlowa. p o c z e m wycieczka ' nie
miecka opuściła Ł ó d ź , udając się d o Po
znania. . . . . . 

TomasztoM|Viazowfecki 
W żydowskiej społeczności rzemieślni 

czej w Tomaszowie czynione są próby 
podważania i rozbicia jednolitej organiza 
cji, jaką jest oddział centralnego związku 
rzemieślników żydów w Polsce istnieją 
cy w Tomaszowie już 1 5 la t 

Pewne osoby usiłowały zorganizować 
konkurencyjne stowarzyszenie i wnieść 
rozdwojenie w szeregi rzemieślnicze. Na 
zwołane w tym celu na sobotę 21 bm. o-
gólne zebranie organizacyjne, na które za 
proszono wszystkich rzemieślników, sta
wili się licznie zrzeszeni już w związku 
rzemieślnicy i przez usta członka zarzą
du koła miejscowego a jednocześnie człon 
ka centralnego komitetu związku rze
mieślników w Warszawie, p. Kona dali 
wyraz swemu oburzeniu na łę robotę de
strukcyjną. 

Zgłoszona w tym duchu rezolucja uch
walona została prawie jednogłośnie. Prze 
ciwko głosowały 4 osoby. > Inicjatorzy 
zbierają podpisy członków, którzy mają 
zasilić nowe stowarzyszenie i stać się 
,,armją zbawienia" d l a prowodyrów". 

• * * * 
Na posiedzeniu Magistratu dokonano 

podziału preliminowanej sumy zł. 3 0 0 0 na 
narzędzia dla rzemieślników. Zapomogi 
przyznano 2 8 osobom od 7 5 do 1 5 0 zł. 

''.ii i ' ' ' iii 
W o k o l i c a c h T o m a s z o w a pod Jnowło 

dżem d o k o n y w a n e są z d j ę c i a filmowe, do 
obrazu . M o r a l n o ś ć p a n i D u l s k i e j " podług 
Zapolskiej O b r a z nakręca w y t w ó r n i a .ki
nematograficzna ,,Hc'.o:." z W a r s z a w y . 

Scenarjusz o p ' a c o w a n y p r z e z Bolesława 
Landa w e s p ó ł z r e ż y s e i c n i N i e w o l i n e m : 

Rolę D u l s k i . e i k r e u j ę M a r l a F l a u z , znako 
mita o d t w ó r c z y n i r o i ; c i o t u n i w ,.Polic
majstrze T a g i e w i c ' " . U d z i a ł , • p r z y j m u j ą 

Wesołowski z t e a t r u M a ł e g o , Lwbicz-
Lisowski z „ R e d u t y " n o w a wschodząca 
gwiazda e k r a n u p o l s k i ć f i o i . w i e j e i n n y c h 

pierwszorzędnych s i l a r t y s t y c z n y c h . W 
Inowłodzu d o k o n y w a n e są j e d y n i e zdję
cia pleinairowe, p o c z e m c a ł y s z t a b z kie 
równikiem p r o d u k c j i Bolesławem Lau-
dem na c z e l e p r z e n o s i s i c . d o a t e l i e r do 

Warszawy. P r e m j e r a b ę d z i e wyświetlana 
jeszcze w tym r o k u . 

i/Ti/*5*v?*v:*3?i*Cr)' * ^ CfeflĘ*^ ̂  

Wszystkim którzy oddali ostatnią po
sługą naszej ukochanej Matce i Babce 

R E G I N I E 

TURNEROWEJ 
serdeczne podziękowanie składa 

Rodzina. 

Z powodu śmierci 

Rózg Barcińshiel 
wyrażam najszczersze moje współczucie rodzinie 

Dawid Opolion. 

Awanturnicy pobili policjanta. 
Sprawcy zostali aresztowani 

w. s. z. 
Al. KoŚcillSZl< 21 

We w t o r e k , d n i a 2 4 v . r . : : . ś n i n o g o d z . 
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poseł I * ©B-wroSsiauiM u. t. 
ZURYCH, G E N E W A . LONDYN — A 

WYPADKI \V PALESTYNIE. 
Bilety w c e n i e o d 1 do 3 z ł . d o naby 

cla w dniu o d c z y t u p r z y kasie o d godz. 
5 - e j p o p o ł . 

Przechodzący ulicą Cegjekiianą w go 
dzjnach wieczornych posterunkowy V 
komisarjatu Józef Kubis usłyszał rozle
gające sję wołania o pomoc. Nje namy
ślając sję, pośpieszył w kierunku domu 
przy ulicy Cegielnjanej nr. 5 4 , gdzie uj
rzał 5 bijących się osobników. 

Mjmo kilkakrotnych wezwań osob-
| njcy ci nje zaprzestali bijatyki. .Wów
czas posterunkowy Kubjś usiłował roz
dzielić bijących sie. Po.wielkich trudno
ściach udało, mu sie to, lecz ,gdv zażą
dał, by udali sję oni z nim do komisarja
tu. trzech' awanturników rzuciło się do 
ucieczki, zaś pozostali dwaj wykazywa
li zamjar spełnienia jego_żadania. ..-

W cliwilj. gdy Kubjś prowadził ich 
do komisarjatu, nadbiegli pozostali trzej 
awanturnicy i razem z prowadzonymi 
rzucili się na posterunkowego, zadając 
mu kilkanaście dotkliwych uderzeń. 

W tym momencie liadeszłej 2'. poste
runkowych VII komisarjatu. iia wjdok 
których awanturnicy poczęli ucjekać. 
Dwu z nich jednakże zostało uiętych i 
odprowadzonych do V komisariatu. 

Są to; bezrobotny Seweryn Gjzger, 
zamieszkały przy ulicy Składowej iir. 38 

bezrobotny Jan Kadziak. zamieszkały 
przy ulicy Składowej nr. 3 1 . 

Zostali oni osadzeni w areszcie do 
dyspozycji władz sądowych. 

Pobjty posterunkowy Kubjś. t>o speł
nieniu swego obowiązku, udał sję do 
pogotowia noonego „Linas Hacedek", 
gdzie lekarz, udzieljł mu pomocy. 

Palące. 

Biała Księżna z Moskwy 
Dyrekcja k inoteatru „Pa lące" rozpoczęła 

swói sezon pod dobreml auspicjami. — W y 
stawi l i mianowicie f i lm z w i e l k i e j serji obrazów 
Paramountu. z P o l a N e g r i w r o l i g łównej , k tó ry 
w t r iumfa lnym pochodzie p r z e s z e d ł przez 
wszystk ie ekrany Ameryk i a obecnie jest w y 
świet lany w Europie, wywo łu jąc wszędzie nie
k łamany podziw i zachwyt . Pola N e g r i d o dnia 
dzisiejszego jest k ró lowa fi lmu światowego, to 
też obrazy, w k tó ryc l i k r e u j e ona role główne, 
posiadają z góry ustaloną stawę, b ę d ą c a r c y 

dziełami sztuki f i lmowej . 
„ B i a ł a kiseżna z M o s k w y " r ó w n i e ż n i e za

wiodła zamiana l icznych rzesz n a s z y c h k ino
manów. Jest to porywa jący obraz, k tó ry śwą 
techniką i grą przewyższa wszystko widziane 
dotąd na ekranach łódzkich. Pola N e g r i j e s t tu 
w s w y m żywio le , a gdy tańczy, Wydaje s i ę być 
upostaciowieniem samego żyw io łu . 

Treść f i lmu jest bardzo oryginalna i c iekawa. 
Dzieje księżny, k tóra przez iatalnc nieporozu
mienie zakochała się w zabójcy swego narze
czonego, oddane s ą z mist rzostwem i finezja-
Gra Pol i Negr i i jej partnera, rasowego amanta 
f i lmowego Normana Ke r r y sto| na szczycie ar
tyzmu. Wzrusza i pobudza w idzów do głębo
kiego odczucia tragedi i miłosnej. 

i lustracja .muzyczna zastosowana niezwykle 
u i ńi c\i ę tl iie!.•'• p< H ! n< i . ^ Jeszcze- bardz ie j 1 wa lo ry te
go nieprzeciętnego obrazu, k tóry niewątpl iwie 
u t rzyma' się długo na ekranie k inoteatru . P a 
lące". 

Capitol. 

Miasto miłości. 
Prawdz iwą ucztą d la mi łośników kina iest 

ostatni program „Cap i to lu " . „M ias to mi łośc i " z 
przecudną parą kochanków — Iwanem Pe t row i -
czem i Carmen B o n i . s tanowi jeden z rzadko 
obecnie spotykanych supęrszlagerów. Dosko
nała gra. tych dwojga ar tys tów, zachwyca l i 
cznie zebrania publiczność. 

Treść obrazu stanowi miłość mil ionera do 
biednej studentki , która wogóie nie w i c o w s p a 

niałem pochodzeniu swego kochanka. Akcja r o z 
g r y w a się na t lę wesołego i beztroskiego ży
cia studenckiego, k tóre dla wszystk ich stanowi 
najpiękniejszą k a r t ę życia. 

. Trudno rozpisywać się nad obrazem, któr> 
posiada wszystk ie plusy, kwal i f iku jące g o na 
najlepszy obraz sezonu- • • 

WYŻSZA SZKOŁA DZ IENNIKARSKA. 
• Nakładem towarzystwa wyższej szkoły dzien

nikarskiej w Warszawie ukazała się broszurka, 
obrazująca dokładnie cele i organizację wyższej 
szkoły dziennikarskiej. Kronika zakh-.du wyjaśnia, 
że przeprowadzono zasadniczą przebudowę nau
czania w chęci oparcia się na zawodowych pod
stawach. Kosztem usunięcia pewnych przedmio
tów ogóIn,o-ks.ztałcacych wprowadzono admini
strację' dziennika ("kolportaż, "organizację zawo
du dziennikarskiego i t. d. 

. Widać wie lką troskę o danie przyszłym pra, 
sowcom wybornej propedeutyko ich zajęć, a 
czynnym o umożliwienie wglądnięcia w tajniki 
ich warsztatów. 

W wydawnic twie znalazły się statuty W.S.D. 
i Towarzystwa W. S. D. dokładny opis organi
zacji i wspamnicnie o ś . p. Kosiakiewlczu, pier
wszym dyrektorze szkoły. 

Giełdy zbożowe 
Poznań, 23 września. 

Zy to 23.00—24.00. pszenica 37.00—39.00, jęcz 
mień browar . 28.00—31.00. jęczmień zwycz . 
23-00—26-00, owies 21.25—23.25, mąka żytnia 
65 proc. 36.50,'mąka pszenna 57.50—61.50, ot rę
b y żytnie 17-25—18.25, otręby pszenne 19-25-
20.25, rzepak 69.00—72.00, groch Victor ia 54.011 
—62.00. 

Warszawa, 2 3 września 
Ży to 24.75—25.25, pszenica nowa 39.00— 

40.00, jęczmień browarn iany 28 .00—29.00, jęcz
mień ni. kaszę 25.00—25.50, owies jednol i ty 
23 .00—25.00- rzepak 67.00—70.00. m ą k a pszenna 
0000 65 proc. 66,00—70.00, m a k r . p s z e n n a luksu
sowa 77.00—82.00, mąka ż y t n i a 70 p r o c 3?.o'r» 
—40-00, o t ręby żytnie 15.00—10.00, otręby pszen 
ne grube 21.00—22.00, otręby p s z e n n e średnic 
18.00—19.00. kuchy lniane 43.00-- 4 4 . 0 0 , kuchy 
rzepakowe 32.00—33 .00 . 
OGCOCOODOOtXrCCCOOOCX30CXXXXXXXXS 

Sernica TOltaaritRafj&mfl 
N A R U T O W I C Z A 20. 

W NADCHODZĄCE ŚWIĘTA NOWOROCZNE 

i 3onH 
11,56 — Sygnał czasu, hejnał marjacki. 12,05 

— Koncert-z p ły t gramofonowych. 12,50. Wiado
mości z P; W . K. 13,00 — Komunikat meteorolo
giczny. 15,4Q.— Komunikat gojpodarczy. 16,15 — 
„Chwi lka lotnicza" p Henryk Matzkc.- 1630 — 
Program dla dzieci. 17.15 — „S łówko o Kar tu 
zach" — wygł. p. Michal ina Makowiecka. 17,25 
— „Sezon międzynarodowy lekk ie j a t le tyk i w 
roku 1929"; —. wygłosi: p. E. Pichell. 
17,50 — Ostatnio nowiny i Wystawy. 18,00 — 
Koncert ' popularny.- 19,00 — Rozmaitości. 19,50 
-i- Transmisja z opery poznańskiej „Ba l Masko
w y " Verdi 'ego. 

.. P.o transmisji,, komunikaty : meteorologiczny, 
pol icyjny, spor towy i P. A . 1 . 

odprawi nabożeństwa znany i ceniony nadkau-
tor- wie lk ie j synagogi w Bia łymstoku tenor 

l i r yczny o wie lk ie i .skali 

N. Podrabineh 
przy udziale łódz, zawód, c h ó r u d o b r z e zastu-
djowaneg i pod batutą z n a n e g o d y r y g e n t a - k o m -

pozytora p- H. RUBINA. 
Sprzedaż bi letów codziennie przy kasie F i l 

harmoni i od godz. 9 rano do g . 9 wieczór. 
U W A G A . Kwo ty zaofiarowane przy nabożeń
stwach przeznaczone są dla poszkodowanych 

w Palestynie. 

5 1 

m Potężne arcydzieło erotyczne na tle Paryża,-jego szaleństw zabawy i nocnej rozkoszy 

I „Miasto miłości" 
czarującą Carmen Boni i najpiękniejszym 

amantem IWANEM FETRDBMCZEW 

S p e c j a l n j e dostosowaną ilu
strację muzyczną, wyUorta 
p o w i ę k s z o n a orbk-stra sym

foniczna pod batuta. 
S Z . B A J G E L M A N A . 

Początek w dni powszednie 
•w soboty, niedziele i jwic'ii 

2.30 
l .cj 
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Likwidacja wojny celnej. 
Na podstawie wniosku Louchcra a 

referatu dr. Breitschalda — obradowała 
druga komisja Ligi Narodów nad sprawą 
realizacji „pokoju celnego". 

Obrady doprowadziły komisję do pe
symistycznych poglądów na wartość do. 
tychczasowej metody porozumiewania 
się poszczególnych rządów za pośrednic
twem rzeczoznawców. Komisja proponu
je przeto zwoływanie międzynarodowych 
konferencji, którcby w szeregu etapów 
doprowadziły do zniesienia utrudnień w 
wymianie gospodarczej. 

Już takie stanowisko komisji pozwa
la nem sądzić Ile szans realizacji mają 
koncepcje „pokoju celnego". Rozłożenie 
tej operacji na raty świadczy dostatecz
nie o tem, iż komisja Ligi Narodów do
szła do przekonania, że narazie nie moż
na sobie wiele obiecywać. 

Losy znanej konwencji o zniesieniu 
zakazów przywozu i wywozu dają dobry 
przedsmak tego, co stać się.może z 
ewentualneml światowemi konwencjami, 
jakieby zrodziły się w wyniku między
narodowych konferencji gospodarczych, 
zmierzających do wzajemnego obniżenia 
ceł. Jak wiadomo, za parę dni upływa 
warunkujący skuteczność konwencji ter
min ratyfikacji jej przez sygnatarjuszów, 
a dotąd jakoś mało państw z tą ratyfi
kację się kwapi; w najlepszym razie — 
jak przypuszczać można będzie umow
nie •prolongowany termin ratyfikacyjny. 

Światowe konwencje zmierzające do 
obniżenia murów celnych, byłyby i tech
nicznie trudniejsze do konstruowania 1 
praktycznie trudniejsze do realizacji, 
Możemy je przeto śmiało zaliczyć do za
gadnień dostatecznie dalekiej przyszło-
UL 

Tyle o programie „majiimum" pacyfi
kacji celnej świata. Bardziej przemawia 
do przekonania program minimalny, obej 
mujący zawarcie narazie „celnego za
wieszenia broni". 

Komisja proponuje mianowicie zwo
łanie jeszcze w ciągu stycznia 1930 roku 
specjalnej światowej konferencji gospo
darczej, zarówno członków, jak 1 nie 
członków Ligi, któraby narazie ustaliła 
tego rodzaju zawieszenie broni na okres 
dwóch, ewent trzech lat W okresie tym 
państwa, przystępujące do konwencji 
zobowiązałyby się wzajemnie do niepod-
noszenia ceł ponad wysokość dotych
czasową. 

G I E Ł D Y . 

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 
• dala 23-go września 1929 roku. 

TRANZAKCJE. 
Belgia 123,94: Holandia 357,60. Londyn 43-22. 

Nowy Jork 8.90. Paryt 34,90 i pół. Praga 26.40 i 
pół. Szwajcaria 171*0. Wiedeń 125.42. Włochy 
46,65. Budapeszt 155,55. Berlin 212,32. 

PAPIERY PAŃSTWOWEJ LISTY ZASTAWNE 
Potyczka inwenstycyjna 119,50 120 119.75. 

Dolarówka 50,62. Potyczka konwersyjna 49,50. 
Potyczka kolejowa 46,50. 8-proc. Banku Gosp. 
Krajowego 94. 7-proc. Banku Go*p Krajowego 
83,25. 4 i pół procent listy zastawne ziemskie zł. 
49 49,25. 7-proc listy zastawne ziemskie dolaro
we 79. 8-P">c m. warszawy 67,25 67,75. 8-proc 
miasta Łodzi 59. lO-proc mlazta Siedlce 66,75. 

AKCIE. 
Polski 170. Zachodni 70. Węgiel 66. Borkow

ski 11. Powsz. Kredytowy 110; Zarobkowy 78,50; 
NorMin 106 108. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Nowy Jork, 21 września. Bawełna am. Loco 

1855. Kontr. Poł. Stycziń 1875 — 6, hrty 1885, 
marzec 1896 — 7, kwiecień 1907, mai 1918 — 20, 
czerwiec 1916, Upioc 1913, październik 1838 — 41 
listopad 1855, grudzień 1873 — 4. 

Lirerpool, 21 września. Bawełna amerykań
ska. Styczeń 997, luty 999, marzec 1005, kwie
cień 1005, mai 1009, czerwiec 1008, lipiec 1007, 
sierpień 1002, wrzesień 997, październik 994, 
lłstonad 992. grudzień 997, loco 1031. 

Bawełna egipska. Styczeń 1620, marzec 1636, 
ma] 1653, lipiec 1Ó63, pazdztenfk 16. 

Taki projekt nie przesądzający dal
szej realizacji programu wydaje się nam 
bardziej realnym, ponieważ niewątpliwie 
w wielu państwach odczuwana jest i ro
zumiana absurdalność wzajemnej goni
twy w podwyżkach celnych ad infinitum. 
W wielu państwach odczuwana jest 
chęć przynajmniej przerwy w tej goni

twie i choćby przejściowej stabilizacji 
stosunków. 

Z naszego punktu widzenia projekto
wane zawieszenie broni winno być przy
chylnie przyjęte. Nasz system ceł daje 
nam bowiem w tem zawieszeniu dosta
tecznie umocnioną pozycję obronną, w 
której moglibyśmy dalej śledzić losy idei 
Loucher'a, a. 

Wrześniowe deszcze 
wytwarzają optymistyczne nastroje wśród 

manufakturzystów. 
W niedzielnej „Republice*' zobrazo

waliśmy szczegółowo sytuację na ryn
ku tkanin wełnianych, podkreślając, Iż 
rynek ten w ciągu ostatniego czasu po
zostaje pod znakiem silnej depresji. W 
odróżnieniu od tego stanu rzeczy sytua 
cja na rynku tkanin bawełniatt. przed
stawia się znacznie pomyślniej mimo, iż 
ostatnio ujawniło się również zmniej
szenie obrotów. Pierwszy dzień b. tyg. 
rozpoczął się na rynku manufaktury ba
wełnianej pod znakiem zastoju. Teranie-
mniej łódzcy hurtownicy są przekonam, 
że bieżący tydzień w dalszym swym 
rozwoju będzie dla handlu korzystny, 
gdyż z jednej strony zbliża się okres 
świąt żydowskich, z drugiej zaś nastą
piła raptowna zmiana pogód, pomyślna 
dla handlu seżonoweg. 

Rynek w dalszym ciągu pozostaje 
pod znakiem braku najbardziej poszu-
Mianj^^ar^i;Jiu|u, jakim są po raz 
pierwszy w obecnym sezonie plusze, a 
zwłaszcza barwne, deseniowe rodzaje. 
Za artykuły te fabrykanci żądają z gó
ry gotówkowego pokrycia. 

Miejscowi hurtownicy zasadniczo 
uskarżają się na zaostrzoną politykę 
sprzedażną przemysłowców, którzy dą
żą do całkowitego zniesienia t. zw. okre 

su otwartego rachunku. Składnicy na 
tomiast zaczęli ostatnio kategorycznie 
odmawiać sprzedadży na długotermino
we weksle, przyczem żądają dwu do 
trzechmieslęcznego pokrycia z własne
go wystawienia odbiorcy i nie dalej niż 
4 miesięcznego materjału „kupieckie
go". Z uwagi na takie postawienie spra
wy wiele transakcji nie dochodzi do 
skutku. 

Prowincjonalni odbiorcy skarżą się 
na osłabione tempo w handlu detalicz
nym. Przy tranzakcjach gotówkowych 
udzielane są rabaty 12-procentowe, zaS 
przy pokryciu do 90 dni od 5—6 proc. 

Zapasy towarów w składach fabry
cznych są ograniczone, z uwagi na zre
dukowaną produkcję w sezonie. Wobec 
tego jednak, iż eksportowe zamówienia 
zostały już wykonane, liczyć się należy 
ze zwiększeniem składów fabrycznych. 
Składy, hurtowników łódzkich również 
w wielu wypadkach świecą pustemi 
pułkami. 

Ceny w dalszym ciągu nie wykazują 
wahań. Jedynie hurtownicy, przy sprze 
dąży brakujących artykułów za gotów
kę udzielają rabatów niższych od nor 
raalnych. C. 

Ciągnienie 5 Klasy trwa 
do 9 października r b. 

Główna wygrana 750.000 t 
Kup u nas los!!! Co drugi los wygrywa!!! 

U C H T E N S T E I N 
Oddziały w ŁODZI: 

I. Piotrkowska f Z. (Gmach Grand-Hotelu) 
•I* Piotrkowska I I . J e s i IsaS c z g i t n y 

CENTRALA: WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA 146. 
Tabele codziennych ciągnień do obejrzenia u nas darmo! 

Zamieniamy t. zw. stawki na nowe losy!! Wypłacamy wszelkie wygrane! 
Zamówienia prowincji załatwiamy odwrotną pocztą. 

Konto P. K. O. 64-209 Firma egz. od 1835 r. 

K O M U N I K A T : 

Obywatelel Minęło zaledwie kilka dni ciągnienia. • |ut padły u nas następu|ące wygrane: 

Zł. 60.000 na Nr. 66141 Zł. 10.000 na Nr. 39820 

Zł. 20-000 na Nr. 154118 Zł. 8.000 na Nr. 102633 

Zl. 18-000 na Nr. 69015 Zl- 8.000 na Nr- 173202 

ZŁ 18.000 na Nr. 23014 Zł. 5.000 na Nr- 98571 

Zl. 104)00 na Nr. 72824 Zł- 5X00 na Nr- 63161 

Zł. 10.000 na Nr. 71831 Zł. 3.000 na Nr. 74975 

JA. 10-000 na Nr. 141005 I wiele, wiele Innych. 
Kolektura nasza jak zwyk'e. tak i teru zwiększa szeregi osób zadowolonych 

uszczęśliwionych i wzbogaconych. 
Obywatelel Koło szczęścia posiada w dalszym ciągu kolosalne wygrane na milio

ny, milfony złotych, przeto wzywamy wszystkich do zdobycia wygranych przez kupno u 
nas losów. PÓKI C Z A S - D O NAS.II 

Sowiety nie kuplą 
łódzkich towarów zimowych. 
W pierwszej połowie b. miesiąca po

daliśmy wiadomość o uzyskaniu przez 
handlowe przedstawicielstwo Z.S.S.R. 
w Warszawie („Torgpredstwo") licencji 
z Moskwy, uprawniającej do dokonania 
zakupu łódzkiej manufaktury, w ciągu 
września na sumę 100.000 dolarów. Wia
domość tę zaczerpnęliśmy z najpoważ
niejszych tutejszych przedsiębiorstw 
przemysłowych, które ze swej strony, 
prowadząc pertraktacje z przedstawicie
lami sowieckiej misji, uzyskały powyż
sze zapewnienia. 

Nauczeni doświadczeniem, pisaliśmy, 
iż w stosunku do zapowiedzi misji so
wieckiej należy zachować pewną rezer
wę. Obecnie okazuje się, iż przewidywa
nia te okazały się słuszne. 

Zbliża się koniec września, a nic nie 
uczyniono w kierunku przeprowadzenia 
przez „Torgpredstwo" nowych zakupów. 

W początku września odbyła się l i 
kwidacyjna ekspedycja dawniej zaku
pionych towarów i na tem narazie przy
najmniej, sprawa się zakończyła. W o-
statnich dniach mówi się znów o zamie
rzonym przyjeździe do Łodzi reprezen
tantów sowieckiej misji handlowej, ce
lem wznowienia pertraktacji z łódzkj;mi 
firmami. 

Trudno oczywiście przewidzieć, czy 
pertraktacje te w rzeczywistości zosta
ną podjęte a następnie, czy wydadzą 
konkretny rezultat. 

Zdaniem fachowców ZAKUPY ZI
MOWEGO TOWARU DLA POTRZEB 
ROSYJSKIEGO RYNKU SA JUŻ OBE
CNIE SPÓŹNIONE. 

Wobec stosowania systemu długo
trwałego przebiegu każdorazowych per
traktacji z przedstawicielstwem sowiec-
kiem raczej mogą być aktualne jedynie 
rozmowy, na temat zakupów w przy
szłym letnim sezonie. 

Nawiasem mówiąc, sezon eksporto
wy został całkowicie zakończony. L i 
czyć się należy z tem, że cyfra dokona
nego przez Łódź eksportu w miesiącu 
wrześniu, w stosunku do eksportu w 
sierpniu, wykaże znaczne zmniejszenie. 

Odroczenia wypłat. 
Niezależnie od podanego w dniu wczoraj

szym komunikatu, wydział handbwy cądu okre. 
gowego w Łodzi na posiedzeniu w dniu 20-go 
września rozpoznawał szereg innych spraw upa 
dłościowych i odroczeń wypłat, o których nitej 
podajemy: 

Udzielono odroczenia wypłat firmie „Moszek 
Kurc" fabryka wyrobów półwełnianych i ba
wełnianych przy ul. Wschodniej nr. bl, istnieją
cej na rynku łódzkim od przeszło 24 lat. 

Jak stwierdził wyznaczony przez sąd bie
gły Abracham Gleichgewicht aktywa firmy wsj-
dług bilansu na dzień 30 sierpnia wynoszą 
303.206 zł., na całość których składają sie towa
ry, przędza i półfabrykaty w sumie 174 668 z l , 
nieruchomość 74.032 zł. i udział 50 proc. w nie
ruchomości w Zduńskiej Woli 54 507 zł. 

Passywa zaś wyrażają się sumą 153.162 zł 
Zdaniem biegłego firma w ciągu trwania odro
czenia wypłat zdoła przeprowadzić sanację swe 
icb interesów. 

Sędzią komisarzem mianowano s. h Jakuba 
Libraeha, a nadzorcą a. adw. Ryszarda Ba
na* za. 

Również udzielono odroczenia wypłat fir
mie „Leon Fruebtgarten" — fabryka wyrobów 
dzianych przy ul Piotrkowskiej 61, która ist
nieje od 1900 roku. 

Biegły Józef Lewicki zbadał lian przedsię
biorstwo firmy i ustalił, te bilans podany przez 
firmę przy składaniu podania o odroczenie wy
płat, przy uwzględnieniu zmian zaszłych w 
ciągu miesiąca, zgadza się w zupełności z rze
czywistością. 

Aktywa firmy na dzień U września według 
jego opinji wyrażają się sumą 191.047 zł., z cze
go same surowce wynoszą — 38 774 zł dłużnicy 
— 47.362 zł., maszyny — 62.470 zł, passywa zai 
— o 55.165 zł mniej, a zdaniem jego firma jako 
ciesząca się doskonałą opinją w sferach kupiec
kich zdoła uzdrowić etan swego przedsiębior
stwa przez cza* trwania odroczenia wypłat 

Sędzią komisarzem mianowany został s, b 
Zygmunt Rapoport, a nadzorcą sądowym Euge
niusz Patek 

Wszyetkie odroczenia wypłat udzielone zo
stały na termin trzech miesięcy. 

Na skutek wniesionej przez adw. Adolfa 
Kona opozycji na wyrok zaoczny ogłaszający 

(upadłość firmie „Lusternik i Źółtkowski" przy 
'ul. Piotrkowskiej 104, sąd postanowił upadłość 
tę nadal utrzymać w mocy, oddalając złożoną 

' opozycję, 

C Z Y T A J C I E 

fi 

i ł * 
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'ANDRE DE LORDE. 

Ostatnie zwycięstwo. 
Ody sie mówiło o Renę de Varennes, 

wszystkie kobiety nadstawiały uszu. Mę
żczyźni byli o niego zazdrośni, gdyż Re
nę posiadał nietylko tę banalną urodę, 
Jaką nadaje mężczyźnie dobrze zbudo
wane ciało i regularne rysy twarzy, lecz 
cała jego postać posiadała wiele osobis
tego uroku i nieodpartego wdzięku. 

Kobieta, która go poznawała, nie mo
gła o nim zapomnieć. A Rene należał do 
tego tymi mężczyzn, którzy nie mogą się 
zadowolić jedną kochanką. Jego matka, 
uwielbiająca go ponad życie, czyniła 
wszystko, co leżało w iei mocy, aby od
ciągnąć go od tego zgubnego trybu ży
cia. Nie sprzeciwiała się jego flirtom, 
przeciwnie, matczyne serce dumne było z 
jego triumfów, ale obawiała się smut
nych konsekwencyj, wiedziała bowiem, 
że syn jej odbył szereg pojedynków, 
które dotychczas, na szczęście, nie wy
rządziły mu żadnej krzywdy. 

W czasie, gdy zdarzyła się ta strasz
na katastrofa, kochanką jego była zna
na artystka paryska p. Oermena B. Ob
darzała go fanatyczną miłością 1 może 
właśnie dlatego nie mogła go przykuć do 
siebie. Po dwuch miesiącach Rene zerwał 
z nią wszelkie stosunki. Żadne prośby 
ani groźby nie zmusiły go do powrotu. 
Opuścił ją nagle, jak to czynił z wielu in-
nemi kobietami I w krótkim czasie zna
lazł nową przyjaciółkę w osobie p. S. 

Jednakże artystka nie mogła o nim 
zapomnieć. Pewnego wieczoru, gdy Rene 
wychodził z p. S. z restauracji, zbliżyła 
się do niego jakaś kobieta i zanim zor
ientował się w sytuacji, oblała go jakimś 
gryzącym płynem. 

Była to Oermena B. 
Rene padł na chodnik, wijąc się w o 

kropnych bólach. 
Szybka pomoc lekarska nie przydała 

się na wiele. Piękny Rene de Varennes 
nietylko został zeszpecony w najokrut-
nlejszy sposób, lecz stracił również 
wzrok. 

Podczas swej długiej rekonwalescen 
cji Rene nieraz wodził palcami po twarzy 

i zimne dreszcze przechodziły mu po 
ciele, gdy wyczuwał pod palcami strasz
ne wyżłobienia, które zeszpeciły mu 
twarz. Próbował w myśli wyobrazić so
bie swoje oczy i usta, do których zbllża-
o się tyle warg... 

Przyjaciele, a szczególnie matka, pró
bowali wmówić mu, że wcale się nie 
zmienił. 

— Wiem — odpowiadał matce — dla 
ciebie jestem zawsze taki sam. Ale chciał 
bym to usłyszeć od innej kobiety. Chciał
bym dowiedzieć się od niej, że zdolny 
jestem wzniecić w niej miłość. 

Pani de Varennes wyjechała z synem 
na wieś. Rene czuł się nieszczęśliwym w 
mieście i nikogo nie chciał widzieć. Pani 
Varennes ze zgrozą obserwowała swego 
syna. Wyczuwała, że rodzą się w nłm 
straszne myśli samobójcze. 

Uczucie jego nicości wzrosło, gdy do
wiedział się, że matka przyjęła młodą le-
ktorkę. Słyszał ze swego pokoju jej 
dźwięczny, melodyjny głos 1 przeżywa? 
okropne tortury moralne, wyobrażając 
sobie, z jakim wstrętem spojrzv na niego 
ta młoda i prawdopodobnie ładna kobie
ta. 

Interesował się nią coraz b-drdiiej. Od 
matki dowiedział się, że nazywa sie Mar
ta, ma 22 lata, jest blondynką, a gdy się 
śmieje, na jej lewem policzku powstaje 
nęcący dołeczek. 

Starał się nie spotykać z nią. Ale pe
wnego wieczoru, gdy samotnie siedział 
na ławeczce w ogrodzie, usłyszał jej 
kroki. Było już za późno na ucieczkę. In 
stynktownle zakrył twarz rękoma, f̂ ene 
przypuszczał, że w milczeniu przejdzie o-
bok niego, lecz młoda dziewczyna po 
krótkiem wahaniu zatrzymała się przed 
nim I lekko jąkającym się głosem rzekła: 

— Przepraszam pana, myślałam, że 
nikogo niema w ogrodzie... 

— Właściwie ja powinienem panią 
przeprosić — odparł do głębi wzruszony 
jej głosem. — Właśnie chciałem odejść. 
Nie chcę panią przerażać moją okropną 
twarzą... . . _ 

Uczynił kilka kroków, *oy nagle za
trzymał go głos Marty: 

— Niech pan tak nie mówi. Pan wcale 
nie wygląda tak okropnie... 

Wypowiedziała to bez przekonania I 
odrazu zamilkła. 

— Odybym pani pokazał moją twarz, 
uciekłaby pani stąd z okrzykiem wstrę
tu — szepnął Rene. 

Przecież klika sz.ram n*e może zmie
nić rysów twarzy... 

— Pani tak mówi dlatego, że jeszcze 
mnie pani nie wldz'a!a 

— Pan się myli. Widziałam pana. 
kiedy niedawno przechodził pan przez 
salon. Siedziałam cichutko w Aaciku. Pan 
nie mógł mnie zauważyć. 

— Pani mnie widziała? I może pani 
jeszcze ze mną rozmawiać? 

Marta nic nie odrzekła. 
-— Ach, rozumiem, wzbudziłem w 

pani litość. 
— Nie, — odrzekła szybko — to nie 

jest litość. 
Chciał schwycić je} rękę I przycisnąć 

do ust, lecz Marta uciekła do domu. 
Od tego wieczoru Rene bard JO częs

to przychodził do ogrodu. Z początku 
spotykali się przypadkowo, ale później 
były to już umówione spotkania. Sądzo-
nem mu było jeszcze raz odczuć roz
kosz powolnego zdobywania serca ko
biety. Nawet matka zauważyła w nim 
nieoczekiwaną zmianę. Nie zamykał się 
już więcej w swym pokoju, stał się we
selszy i rozmownlejszy. W serce matki 
znowu wstąpiła radość. 

Marta została jego kochanką. Każde
go wieczoru, gdy wszystko tonęło już we 
śnie, wślizgiwała się pokryjomu do jego 
pokoju. Często chodzili razem po ogro
dzie i zamieniali gorące pocałunki na tej 
samej ławce, przy której spotkali się po
raź pierwszy. Nie była to już dawna lek
komyślna miłość. Kochał Martę namięt
nością dojrzałego mężczyzny. Czy nie 
było to ostatnie jego zwycięstwo, naj
droższe z wszystkich dotychczasowych 
sukcesów? 

Minęło kilka tygodni. Postanowił 
wszystko wyznać matce ł prosić o Jej zgo 
dę na ślub. Lecz newnego wieczoru Mar
ta spóźniła się. Nic mogąc opanować nie-

clerplłwoścl, opuścił pokój, ażeby wyjść 
na jej spotkanie. Gdy wszedł do salonu, 
usłyszał jakieś głosy w sąsiednim poko
ju. Był cleKaw kto rozmawia z jego ma
tką o tak późnej godzinie. 

Nagle usłyszał głos Marty, pozba
wiony już dawnego szacunku, który o-
kazywała jemu 1 jego matce. Tym razem 
Marta mówiła głośno, krzyczała prawie 
na panią Varennes, podczas gdy ta osta
t n i szeptała błagalnym głosem: 

— Jeszcze choć jeden miesiąc... — 
prosiła matka. — Muszę go przecież 
przygotować do pani odjazdu. To strasz
ne rozczarowanie zabije go. Może chce 
pani więcej pieniędzy? Niech pani tylko 
powie... Dam wszystko, co posiadam... 

— Nie, nie, za żadną cenę! Jestem 
tylko uliczną dziewczyną, ale mam już 
tego dość! Nie mogę dłużej! Co wieczór 
oglądać tę wstrętną twarz... 

•— Na litość boską, niech pani mówi 
ciszej! Kupiłam panią dla odegrania te] 
komedii, aby uratować mego syna od 
samobójstwa, niechże się pani nad nim 
zlituje... 

Ani jednego dnia nie zostanę dłu
żej! Brzydzę się tej okropnej twarzy! 
Czuję wstręt, kiedy zbliża się do mnie... 

— Błagam panią, niech pani przyjmie 
ten sznur pereł. Niech pani zostanie le
sze? i przez kilka dni... 

I pani Varennes otworzyła szafę. 
W kilka chwil potem, gdy Marta we

szła do pokoju syna pani Varennes zdzi
wiła ją ciemność, jaka tam panowała. 

—> Czy przyszłam za późno, mój 
drogi? Czy nie czekałeś Już na mnie? 

Nikt nie odpowiedział. Zbliżyła sie 
do łóżka. Nagle potknęła się o coś mięk
kiego. Krzyknęła. Przybiegła pani Va-
rennes i zapaliła światło. 

Na podłodze leżał Rene. Jego głowa, 
przecięta ostrą brzytwą, odpadała prawie 
od tułowia, leżącego w kałuży krwi. Pa
ni Varennes padła nieprzytomna na mar 
twe ciało syna, podczas gdy Marta z o-
kropnem przerażeniem w oczach ucieka
ła przez długie kurytarze. zostawiając 
za sobą krwawe ślady na dywanie. 

Tłum. LU. 

Dziś i dni następnych! 

Niebiesko Myszka 
Ul . S ienk iewicza 4 0 . 

W rolncH g łównych; JENNY J U 3 0 , 
Pocz. seansów w dni powszednie, z wyjątkiem sobót o &. 

Ostatni seans o godz. 10 wiecz. 

Dziś I doi następnych! 
Szampańska kome-
dja salonowa. — 

ł A f t a Y T - t f t L M . JUŁJUSZ FA K E N S T E I N I l a n i . 
i p.p. zaś w soboty niedzielo i Swifta o g. 12 w pot. 

Na pierwszy seans ceny wielsc zniżone. 

Następny programt 

„Samson i Dalia" 
W rolach głównych: piękna 
Marla Cer da 
Największe siły ekranu. 

m m u m i i i i i i i i 11 
Reklamy świetlne 

w Parku Hotelowym 
Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT ra. ŁODZI 

urządzamy 
reklamy świetlne na ałunach 

miejskiego parkanu, 
otaczającego Ogród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, K>liń 
skiego i Skwerowej. 

Park Kolejny znajduje się przy samym dworcu, między 
trzema najruchliwszemi ulicami naszego miasta. 

Reklamy świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlone 
będą od zmroku w przeciągu całej nocy. 

Reklama świet lna jest tania i celowa. 

• 
V.«d8Jia:». 

Mlamy śwline w Parko Kolei 
Sienkiewicza 39, tel. 24-47. 

Poszukuję 
do salonu mód 

PANNY 
do szycia sukien l do kapeluszy na 
wyjazd do Poznania- Zgłoszenia Al. Ko 
icluszki 31, m- 16. 

Karol Trinkhaus 
dyplom, nauczyciel tańca 

POWRÓCIŁ 
udziela ostatnie nowości sezonu- Zjtło 
szenia przyjmuje w kancelarii, ul. An 
drzela 17. m. 31 od 3—S w. 24 

Jedyne, neuyi iitie inHm mtHiian 
antyseptyeznte spreparowane 

PRg£R,WAIY.WY| 

Do nabycia we wszystkich aptekach, 
aptecznych i perfumerjach. 

składach 

Sfory i Kapa 
ręcznej roboty filet okazyjnie 

do sprzedania 
GDAŃSKA Nr. 4 3 m . S 

l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l 
XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX»QO 

Do sprzedania 
Sutzwka 

2 piętrowo, 3 pola, iabr. Jahra w dobrym stanic, 
w rnebu obejrzeć można w Łodzi, Siedlecka 1 

I 

:v. ̂ fXXXXXXXXXXXXXXXX»OOOOOOOOOOOOCXXX 

dlojUKl instituł eosmeflep 
Pioirkoflsid 175. parter, tn, tejjjQ7(ji 

godz. przyleć 10—2 1 4—8 

Potrzebne od zaraz, 
ewentualnie w Każdym 

innym terminie 

DWA POKOJE 
frontowe, lub w oficynie (w czystem 
podwórzu), bez mebli, lub z meblami, 
z oddzlelncm wejściem. Może tez być 
pokój z kuchnia. — Dzielnica obojętna. 

Oferty do adm- ..Republiki" pod 
„S. T. U. 28" 24 

St ro jen ie 1 Reperac je 

Fortepianów i Pianin 
3, tel. 92-99 

LEKARZ-DENTYSTA 

p r z e p r o w a d z i ł s ię 
na ul. Z a w a d z k a fk 14 

ordynuje od 10—2 i 4—7. 

I Chłopcy I 
gg po t rzebn i do roznoszen ia g§ 

g§ Zgłaszać się w administracji „Republik-." §3 
ggj od godz. 4 do 6-ej. g j 

/•" \ 
ROCZNY WIECZORNY 

KURS TKACTWA 1 

przy 

Dr. 

N. Krofowski 
powrócił. 

— Narutowicza 2. 5— 

I 
I 
V. 

Pomorska 46/48, lei. 63-80. 
Kancelaria przyimule zapisy w poniedziałki, wtorki, 

środy, czwartki od godziny 7 do 9 wiec:.. mt 
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Gabinety 
kosmetyki lekarskiej 
D-ra med. MARJI LEWINSONO-

WEJ 
Ceglelniana 6. telef. 43-63 

Godziny przyleć dla pań i panów: 
i 4—8. 

Czynne są nastepulące działy: 
1. chor- skóry I włosów 
2. Beaute 
3. Kuracy) odmładzających 
4. Masażu (ogólny I częściowy) 
ś. Epilaeji (electrocoagulacja 

elektroliza) 
6. Eltktroterapji (diatermia, 

d'Arsonvalizacja gałvanofara-
dyzacia) 

7. Helioterapll (Roentgen, kwarc 
solux. kąpiele świetlne) 

8- Chirurgii estetyczne] (blizny 
żylaki, zniekształcenia, nowo
twory l t. p.) 

pod kierunkiem CHIRURGA 
D-ra Z. L E W I N S O N A 

ordynującego codz. od godz. 12—2 

DR. MED. 

LIKI1EI 
Stomatolog 

Chor dziąseł, 
szczęk, podniebie

nia, języka i t. p. 

Konstantynowska 
Hi 9, tel. 49-66 

od 1.30—5 po poł. 

LECZNICA 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

I GAUlNfcT DENTYSTYCZNY 
PRZY GÓKNYM RYNKU 

PiotrKowsHa 294. tel 22-89 
(przy przystanku tramw pabianickich) 
Czynna od 10-el rano do 7-eJ wieer 
w niedziele I święta do 2-ej po pot 
Wszystkie specjalności 1 dentvstvka. 
Kąpiele świetlne, lamna kwarcowa, 
elektryzacla. Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu. kalu. krwi. plwocm. 
wydzielin itd) Operacie, opatrunki. 

Wizyty na miasto Porada 4 zł-
Porada dentystyczna oraz wcncrolu-
glczna dla chorób skórnych i wene

rycznych 

3 ZŁOTE 

J. BETTS 
choroby wewnętrz

ne i dzieci 

Piotrkowska 6 
telefon 44-95 

i p o w r ó c ł 
przylmutr od 8 — 11 
| i od 4—6 po poŁ 

Dr. E. 

powrócił 
Choroby skórne 
i weneryczne. 

Mona 8 
Przyjmuie od 12.30 
do 1.30 i od 4—6 

Doktor 

Chor. sKórne 
i 

weneryczne 
POWRÓCIŁ 

Piotrkowska 99 
l e i . 4 4 - 9 2 

Przyimule codzien
nie od 2—6 i 8—9 

od 10 -2 

LeKarzy-specjalistów 

Zawadziła 1. 
Czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

Od 11-12i 2 - 3 przyimule lekarz-kobiet8 l

w B i e d j ' V n

e ' | w , c t a 

W niedziele i lwięta od 9—2 pp. 
Leczenie chorób t 

Wenerycznych, moczoptciowych 
i skórnych. 

Badanie krwi i wydzielin na tyftlis i tryper 
Koosultacic z neurologiem i urologiem 

Gabinet swiatlo-leczniczy 
Kosmetyka lekarska. 

Oddzielna, poczekalnia dla kobiet 

Porada 3 złote. 
Dr. med. 

J. Sadohiershi 
sfomafoloa 

<hlrurgja szczęk, | * m y ustne j 
p l a s t y k * , 

regulacja z ę b ó w , 
rentgenodlagno styka 

o rdynu |e 3— 7 
P I O T R K O W S K A 104 

T e ł . 2 ^ - 8 3 . 

Dr. med 

HEbb ER 
chor. s k ó r n a 
I weneryczne 
N a w r o t 2 

. teL 79-89 
przyjm. do 10 rano 

i od 4—8 
dla pad spec. od 4 -5 
w n edz, od 11-2 p.p 
dla niezamożnych 

ceny lecznic 

Dr med . 

D. med 

S. Kantor 
specjalista chorób wenerycznych, skór 
nych. włosów I moczoplrlowycb. Le
czenie lampa kwarcowa I prom'eniaml u 
Rentgena 
PIOTRKOWSKA 144. RÓG EWANGE 

LICKIE.I. 
Wejście Ewangelicka 2. Telefon 29-45. 
Przyjmuje od 8—2 1 od 5—a w. Dla pań 
oddzielna poczekalnia. 

Choroby skórne i 
weneryczne, lecze
nie lampa kwarcową 

Moniuszki nr. S 
t e l . 7 0 - 5 0 . 

Przyjmuje odll-liod 
5-8 panie od 5-6. 

ttolrtór (Choroby kobiece 
dróg moczo

wych. 
Przyjmuje od 
3—7 po poł. 

Doktór 

P. Klinger 
powrócił. 

choroby weneryczne, skórne I włosó* 
ANDRZEJA 2. TEL. 32-28. 

Leczenie lampa kwarcową, analizy f fjfi IIH U III TUI 
krwi I wydzielin Przyimule codziennie J (II• 1111II Ul \ i 

od 11-1 i od 6 - 8 w. w niedziele i ŁU 3,1111 U l l U11! 
święta od 10 do 12. Oddzielna pocze- pecjalista chorób 
kalnia dla oau. skórnych, wenerycz 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) nych i moczoplcio-

- I wych 
Or med. p r z e p r o w a d z i ! 

P. Mlirkowkzowfl ' *'*- n a ul-
. . . , P o t r k o w s k a 7 0 

choroby skórne i weneryczne ( r 0 j j Trautfulla). 
A le ja I g o M » i a 37- te le f . 66 -35 ' tel. 81-83 

POWRÓCIŁA Przyjmuje od 8.30 

24 IX. 1929 Str 11 

przyjmuje od 3—9 wieczór. 
GABINET KOSMET. LEKARSKIEJ 

Dr. med J SZMERŁOWSKI 
. . - 1 . - • : ! ! . kolog 

powrócił* 
PiotrKowsHa 17, teL 7-13. Przyjm. od 5—7 

do 10,30 rano, od 1 
do 2.30 pp., od 6 

• do 8.30 w., w nie
dzielę i święta 
od 10 do 1-ei 

Komitet Synagogi jizj AL Kościuszki 
łe niniejszym podaje do wiadomości. 

wydzierżawienie miejsc na rok 1920(30 
odbywać się będzie w kancelarii Synagogi w porządku następującym: 

C) 

A) 

dn, 24, 25, 26, 30 b. m. i 1. 2, 3 października od godz. 3—7 popot 
dn. 27-go b- m. od godz. 3—5 popoł. 
dn 29-do b. m od dodz. 10 rano do 1 w południe I od godz. 3 p. p, 
dn. 4.go października b. r. od godz. 10 rano do godz. 1 w południe. 

4. ł 

-TYLKO 
z a 1 . 5 0 « . 
ładujemy 

Ukumutafory 
do aparatów radio.Stała konserwa 
cja aparatów 5 zł. miesięcznie. 

Polskie Radio 
Inż. KRZYŻANOWSKI I S-ks 

Andrzeja Nr. 4. 

Osoby pragnące odnowić zeszłoroczną dzierżawę mieisc. zechcą zgłosić sif do 
kancelarji Synagogi najpóźniej do niedzieli, dn, 29 b, m. włącznie. 

Z powodu ścisłe) kontroli w roku bieżącym, uorasza sie. o k a ż d o r a z o w e 
o k a z y w a n i e b i le tów przy wejściu do Synagogi, gdyż osoby, n iepoala-
dajace b l e ^ w becwcglcjdnle wpuszczane n ie bejdą. 

XXXXXXXXXXXXXXXXXKXXXXXX̂  

W z y w a s ię « 
wszystkich wierzycieli f irmy 

k Mtotg l i l i i , „» 6 

Doktór 

X 
n 

1 
* 
X 
K * * 

Po kilkuletniej pracy pedagogiczno-
wyphowawczej w Warszawie, prowi-
def w b- r- szk. w Łodzi 

Komplet 
freblowsko-przygotowawczy 

(l-szy I 2-gJ rok nauczania) 

JSystem wychowania, zajęć i nauid 
Jug najnowszych metod-

Nowoccglelniana 22, ni. 8. 
od 12—2 po pol. . 

o przybycie na zebranie 

w d n u dzis e j s z y m ( w e w t o r e k ) o g . 6 pp. 
do lokalu Kraiowego Związku Przemysłu Włókien
niczego, Moniuszki 5. 

powróci ł . 
Ceglelniana 2 6 

Telefon ?6*87 
speclalista cho 
rób skórnych 

i wenerycznych 
Elektro ter ap| a. 

Leczenie lampą 
Ifwłroflwą, 

przyimuie pd rjodz 
8 - 2 i i-RĘ wiecf. 
wniedz. i świ«ł« 9*> 
Dla pań od 5 - 6 

oddzielna pocięli.. 

D. med. 

HANDLOWIEC 
Koreł łHontf eitf- Bucha l te r 

sam^dzelna, szybko orjentu ąca się siła, lat 38, ustosunkowany, 
z dużym dośwndczeniem kupieckim, odpowiedni do współ
pracy wewnętrzno-zewnętrznej, rutynowany bu halter i kurę-
s londent (poisko-niem.-an Jielski) pos/.ukuje odpowiedniego 
stann • w przedsiębiorstwie handlowym, przemysłowym 
lub fin nsowym. Referencje pierwszorzędne. 

Ła-k. zgłoszenie sub. .Sekretarz osobisty" do administr. 
„ Republiki". 

i b i i i a 

przyjmuję do wajfowania różne os
nowy gengly I fajfy. Lipszyc, uli Że
romskiego Nr. 22. . ' 

Poszukuję 

(Isr.) z dobreml świadectwami do 
dwojga dzieci, Wołkowicz. Kflińsikego 
W, 79. 

ntoda panna 
z dobrego domu, uczciwa I pracowita 

i poszukuje zajęcia kasjerki lub Innej po 
nAUf lAe l l s a ( J y biurowej. Wymagania skromne-
• * w w " * " " " * i Oferty proszę składać do nlnlejsze-
Cegleniana 4 3 go pisma pod „Praca". 

i T e l . 4 1 - 3 2 . 

Pól 

We wtorek, dnia 24 b. m., o god*. 8-ej wieczór od
będzie się w lokalu Stowarzyszenia Fabrykantów Przemysłu 
Włókienniczego w Łodzi, przy ul. Zachodniej 68 

Zebranie wierzycieli 
firmy 3. Berkensfaff w Łodzi 

ul. Nowomiejska 18 
Zainteresowani proszeni są o punktualne przybycie. 

Speclalista chorób 
skórnych wenerycz ' 
nycb i moczoptcio
wych. Naświetlanie 
lampą kwarcową. , 

Przyimule od 
2.8 dO 10 rano w Łodzi bez hipoteki, b. dochodowy 

~ j c o nowoczesny w centrum, tanio 
Od D — 8 W. | D 0 SPRZEDANIA. 

Dla pań oddzielna Oferty sub: ..Dochody". 
Poczekalnia od 3—5 „ . « . 

Zawiadomienie. 
Po przyjeździe z Paryża zostata po

nownie OTWARTA pracownia sukleu 

Dr. med. 

„Marja" 
powróci ł . 

fil. Ho Sierpnia i 
telefon 40-26 L 

chor. skórne dróg I 

obecnie mieści się przy ul. Zawadz
kiej Nr. 9, lewa oficyna 2-gie piętro. 

P o s z u k i w a n e 

mocz. weneryczne 
i kobiece, 

Przyimule od 9 do ewentualnie jedno mieszkanie o 4-cb 
12 przed pol ł od pokojach i Jedno mieszkanie o 3-ch po-

Przcdszkole 
„DOM DZIECIĘCY" g Montessori 

pod kierownictwem W* Kapłan 
Wólczańska 2 3 (parter ) te l . 14-27. 

Zapisy dzieci od lat 3-ch codziennie. Zajęcia przed i po południu. 

5 do 9 

Dl. L. SUCH0WCZYCK1 
Choroby chirurgiczne. 

Plac Dąbrowsk iego 2 , tel. 43-94 
Przylmuje od godz. 4—7 po pol. 

Dr. med. 

J. Makowski 
Choroby dzieci 

przeprowadził alę 
Cegielń 1 ana 8 , teł. 50-02 

Przyjmuje od 4—6 po poł. 

Dr. m e d 

B E R L I N 
AKUSZER-GINEKOLOG 

Gdańska 72, telef 24 52 
przyjmuje od 5'/» do 7-e| oraz w Lecz 

nicy Piotrkowska 157 od 4—5 

BIURALISTKA 
młoda, inteligentna z maturalnem 

wykształceniem pisząca 
na maszynie 

poszukuje 
posady* 

Łaskawe oferty do adm. „Repu
bliki" sub, „I. R. 120" 

3 wzg i . 4 - p o k o j o w e g o 
z wygodami w centrum miasta, 
w przyzwoitym domu poszukuje} 
Oferty pod „Czteropokojowe" do 
„Rejublikr. 

Lekarz -den tys ta 

b. Prussakowa 
powróciła. 

Zakład Krawiecki Damski 

Sz* Kaczka 
6-go Sierpnia (Benedykta) 10 

Sezon jesienny i zimowy rozpo
częty. 

Dr. med. 

pecja l ls ta cho 
rób skórnych 
wenerycznych 
i raoczoplciowych 
uL Andrzeja 5 

TeL 59-40 
Przyjmuje od 8—11 

i od 5—9. 
w niedziele i święte 

od 9 - 1 
Oddzielna poeze 

kalnia dla pań 

Dr. m * d . 

Dr.Crosglih 
Choroby skórne 

•oerrezn 

kojach z wygodami położone obok sie
bie na tem samem piętrze. Pośrednicy 
pożądani. 

Oferty ,,M. A- B-" do biura ogłoszeń 
S. Fuchs, Piotrkowska 5o. 

III 
na 24 wind firmy B-cl Lange w do
brym stanie do sprzedania. 

Oferty „K- Z." 

książeczka oficerska z kartą mobili
zacyjną, książeczka rejestracyjna sa
mochodu Nr. 81437, prawo Krady i inne 
dokumenty na nazwisko Karola Pli-
hala zgubiono- Znalazca zechce tako
we oddać za wynagrodzeniem w fir
mie L. PlihaJ 1 S-ka Łódź - Karolew 
nr. 10. 

Lekarz-Dentysta 
Jakób 

Zaginą? pies 
a. czarne cen-.. 

.20Ó1 

Instytut Rfintgen 
leczniczy i światło 

leczniczy. j 
Lampa kwarców* I 
I I ii«i..n..ifi ni i raały wyicf srerść biała, czarne centkj Al. KSttlDSIll 2M Odprowadzić 

za nagrodą zł. 
Piotrkowska 161. tel. 74-6t>. Dozorca 
wskaże. 

Przed nabyciem ostrzega się. 

„C zystość P I 

powróci ł . | Piotrkowska 44, telefon 67-45 
Południowa 2. przyjmuje cykllnowanie. drutowanie, 

froterowanie oraz sprzątanie biur po
kot. Czyszczenie szyb. Odkurzanie e-

Wykwo3tlffikowona 
KRAWCOWA 

S z k o t a g imnastyki i tańca 
!mosViewsk'etfo kon-' a r tys tycznego 

Przyjmuje oa HM | 3 - 6 w | « « « B w ą . V w i s W . ? o r ł « « . udzie. IRENY PRUSICK8EJ 
Zielona 9, tel 13-60. poszukuje szycia po domach prywat- b lekcii gry lorle- Karola 4 , p a r t e r , f ront 

Leczenie zębów, lamy ustnej J dzią nycl-. Aizensztark. Południowa 38, pianowej. Zapisy codziennie od 4 - 6 po południu 
s e I - limeszk. 22. Ws-hodn la 7 2 Prospekty wysyła seler. Piotrkowska 57. 

1 1 1% mleszk 19. , teł. 14-84 
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CASIHD 

ZAPROSZENIE 
na wielka premierę w teatrze iwlefflnym 

„CASINO" 
Dziś poraź pierwszy demontrowany będzie wielki film mistrzowskiej reżyserji 

Ernesta Lubicza P- t. 

„KSIĄŻE STUDENT" 
(ALT HEIDELBERG) 

W rolach 
ałównych: RAMON MOVAR.RO NORMA SHEARCR 
Film tchnący wytwornym smakiem, wyrafinowaną kulturą artystyczną, przepojony romantyzmem i poezją. 

Specjalna ilustracja muzyczna L. KANTORA. Pocz. seansów o g. 4 30 , 6, 8 i 10 w. 

M n̂ 
••p 

Ogłoszenia 
drobne- LI 

2 DUŻE słoneczne pokoje razem lubj 
pojedynczo odnajmę, ewent. z używa l 
nością kuchni , z u t rzymaniem lub bez. 
Nowo - Ta rgowa 5. I I I p. f ront B r y -
szowa. 24 

ZAMIENIĆ 3 pokoje z kuchnia z wszel 
k ieml wygodami w śródmieściu na 1-2 
pokoje z kuchnia- Ofe r ty do „Republ i 
k i " sub: „Zamiana" . 24 

SŁONECZNE mieszkanie z meblami w 
okol icy P I . Reymonta za 1-500 z l . 
sprzedam. Wiadomość w „Repub l ice" 

J* KuVnó* V sVrzedaż | 
ZAKOPANE B iu ro J . Kublńsklego 
sprzeda w pierwszorzednem polpżeniu 'SLONECZNY pokój z u t rzymaniem lub̂ ^̂ F̂̂ Ŝ "̂̂  ™ 
parcele budowlana w y m i a r u 58X48 m.jbez oddam Intel igentnemu izr. O b e } - ? l ± n ^ J £ ™ J L m.-Js:.-

Pończochy, skarpetk i 
o raz pończochy dziecinne tanio! 

po cenach fabrycznych poleca 

U fabryczny 1. S. i L MMM w Łodz 
sprzedaż w Tomaszowie M a z , ul. P r e * . Mosclck.ego 

(Piliczna) 10 

Olbrzymi wy! dr od naitanszytb do na wykwin̂nleiszycti. 
W C H A R A K T E R Z E sekretark i mogę 

D W A pokoje umeblowane, pojedyncze objąć posadę u auwokata. Ofer ty sub: 
z niekrępującem wejściem od zaraz do „Zdo lna" . - 24 

t y ..Kaukaz 60". 

2—3 POKOJE f ron towe umeblowane 
z wygodami zaraz oddam, Ki l ińskiego 

24 

OKAZYJNIE do sprzedania różne uży 
wane meble w dobrym stanie. ObcJ 
rzeć można codziennie od godz. 8—9!nr- 46. I I I p. f ront . m. U 
I pó l rano 1 od 2.30 do 4-ej po południu] 
wieczorem od 8—10. Ki l ińskiego 125. POKOJU nleumeblowanego p r zy rc - _. 
m. 31 Potok. 25 dżinie wejście z k la tk i schodowej po- włada jący językiem polskim i niemlec- p o T R Z E B N A manikurzystka od zaraz 

™ 1 ' 1 "' I 1 . I * _ 1 1 . _ _ . . I . . M . . -̂ _ . . 1 . t -- • * * MuiiJa * 7 i-rt/-. e- ł a n i a c i l H * . . - - — . 

>aaa»c48aaasso 
Posady 

I — a assóotMłeaoM— 

M A N I K U R Z Y S T K A umiejąca czesać 
potrzebna i uczeń, Radwańską 2, Pod -
stawczyńsk l . 34 

SZOFER intel igentny, doświadczony, 

POSZUKUJE się nauczycie lk i do aur 
glelskiego I francuskiego. Żeromskie
go 102, 5 d r z w i . ' 24 

Iszukuje nauczycielka 
O K A Z J A ! Fokowe pa l to (Petrolo la) c ie lka" . 
mato zniszczone tanio sprzedam. P io t r 
kowska 82, m. 6 

sub: „Nayczy- k im. zmieni posadę. 
24,.100 sz."-

Zgłoszenia sub: S | c n W e w i c z a 3 o , Krygier-
24 — 24 

!4 MIESZKANIA. 1 pokój z kuchnią, 2 po'PANNA z średniem wykszta łcen iem z ^^^^^""pofrzebnerPr^ej^zd 30. 
ikoje z kuchnią i 3 pokoje z kuchnia z znajomością buchalter j i , maszyny, oraz mi(.c7K- 29 24 

KUPIE okazyjn ie używaną maszynę wygodami , słoneczne do wynajęc ia Ce prak tyką , poszukuje posady sub , . W y 
do pisania. O fe r t y sub: , .M. Z. 24" do gielnianą 99 u gospodarza. ' 26magania sk iomne" . 
adm. ,J?epubl lk i" . 2 4 " 

PANNA zgrabna do przymierzania su-

D W A pojedyncze pokoje, w inda, te le - 'P IERWSZORZĘDNY bilansista, ko re - ^ y n

n

u . " p r z e j a z d 30, e

m

! g a ^ , c k i e g 0 m a g | j 
świetny 3 P O K O J O W E eleganckie urządzenia fon, centralne ogrzewanie, od 1-go paż spondent polsko - niemiecki. 

sprzedam, Ki l ińskiego 47/32. 24 dziernika dó oddania, Zadzwonić 62-99 organizator administracj i ma godziny CHCESZ ot rzymać posadę? Mushz 
- [wolne. Ofe r ty sub: „Organ iza to r " do ukończyć kursy fachowe, koresponoei. 

ELEGANCKIE s to ry , kapa. ręczne filet C H Ł O P C Y potrzebni do p r a k t y k i do]„Republ ik i 
okazyjnie do sprzedania, Kon. Nowo- f ryz jera. KoszaTy 4 pułku, Plac Hal 
miejska 4, p rawa of icyna, ostatnie we j . le ra . 24]MONTERA samodzielnego 
ście. 241 

27 cyjne profesora Sekulowicza, War -

SKLEP z p rzy lega jącym dużym poko
jem t kuchnią oraz budka na sk ład wę
gla p r zy u l . Nawro t 29 do sprzedania. 
Wiadomość na miejscu. 

POKO.I umeblowany 

, . szawa. Żórawla 421. Kursy wyuczają 
do robót l i s townie : buchalter!! rachunkowość* 

kanal izacyjnych poszu kupieckiej, korespondencji hand lowe j 

wsze lk iem! wygodami i telefonem do'nr . 135 
wynajęcia- Wschodnia 36, m. 13. 29 

wodociągowo 
słoneczny z kuje B iu ro Instalacyjne, W ó l c z a ń s k a ' s t e n o R r a f i i . nauki handlu, p rawa, kalt-

24 
grafjl, pisania na maszynach, towaro
znawstwa, nngielskieeo francuskleg., 

M Ł O D Y zdolny wojażer poszukuje PO in- lemieck1et;o. p isowni oraz gramatyk. 
25,SŁONECZNY pokó j umebl. do w y - s a d y od zaraz po miastach i mlastęcz- polskiej- Po ukończeniu św iadec twa 

najęcia (dla Izrael i ty) , Narutowicza 49,kach. Ofer ty sub: pod „Zaraz" - 24 Zadalcle prospektów. 29 
M E B L E k lubowe tanio sprzedam. W i a - j m . 5. I I p ię t ro f ront , od 2—4 i 8—9 241 
domość: T . Potz. Sienkiewicza 35. 25 

Lokale 

POKÓJ z wszelk lemi wygodami do w y 
najęcia dla 1-ej osoby na 1-szem pię
trze. P i ramowicza 2, m. 18. 

24 

P O K O J U umeblowanego z n iekrępu 
jacem wejście poszukuję. O fe r ty Q- N.| 
100". 24 

K A W A L E R poszukuje pokoju umcblo 
wanego z niekrępując. wejśc iem p rzy 
ntel igentnej izr. rodzinie w cenie 5o 

NA B I U R O , d la adwokata, inżyniera 
lub lekarza 2—3 pokoje z meblami i te
lefonem do wydz ierżawien ia cd 1. iO 
29 r. Adres w administracj i . 24 

60 z ł . Dzwonić 38-81-

K O M F O R T O W E mieszkanie 4-o nokr, 
iowe dc wynajęc ia. Telefon 41 55. 24 

POKOJE umeblowane, mieszkania, lo 
kale poszukuje 1 poleca Biuro „Po l ruch" 
TraurfEtta 4. 29.9 

POKÓJ umeblowany, duży 1 słoneczny 
z wygodami do odnajęcia (u rodź- Izr.) 
Zgłosić s ię: Południowa 58 prawa o f i 
cyna. I I p ię t ro m. 22a. 24 

ZEGAR szafkowy w bardzo dobrym, 
stanie I maszyna do szycia do sprze 
danią. Sienkiewicza 37, m. 38. 24 

INTEL IGENTNA panienka przyjezdna. 
POKÓJ z kuchnią, z wygodami 4 pic- poszukuje posady do pomocy nimi do-
t ro tanio do odstąpienia- Zielona 57,]mu- Zna się nu kuchni, 6zycU i robo-
dozorca wskaże. 25itach ręcznych. Ofer ty sub: „Chrześci -

25 jańskl d o m " do „Repub l i k i " . 

R U T Y N O W A N A sprzedawczyni z bran 
ty galanteryjnej poszukiwana. Ofe r ty 
składać do adm. sub: „Ru tynowana" . 

Nauka i wychowan ie F 
DO MECHANICZNEJ stolarni potrzeb _ 
m robotn icy specjalista na iwtr.vstklcjO'e"y sub „A . D - O-

24 maszyny i chłopiec lat 18 do pomocy 

ŁACINA. Latynista ru t ynowany z dłu
goletnią p rak tyka , student un iwersyte
tu, udziela u ła twiona metodą lekcy j po 
jedyńczych i w grupach. P r z y g o t o w u 
je do matury najbardziej zaniedbanych. 

25 

KURS fi let ręcznego 10 zl Wyuczam 
haftu ręcznego I maszynowego. Toledo 
aplikację wenecka robotę. Kaufmanc-
wa. P io t rkowska 18, 1 piętro, prawa 
Oficyna. 1 podwórze. 24 

CHOROBY serca, Basedow, astma. 5a 
nator juni „Sa lus" d- ra Kupczyka, Kra 
k ó w Szujskiego- 31 

7 n i ' B I O N Y zosta? z lo ty zegarek dnia 
21.9. na P io t r kowsk ie j u l icy p rzy Ce-
gielnianej- Uprasza się uczciwego zna
lazcę o zwro t za wynagrodzeniem, 
Sienkiewicza 40. m. 10 24 

MAJSTER tkack i , specjalista na we ł 
nę l sztuczny Jedwab oraz budowy 
maszyn z prak tyką zagraniczną poszu 
kuje posady. Of. do „Repub l i k i " pod 
„Majs te r t k a c k i " . 26 

\ Zagubione dokum. % 

ELA Zajd zagubiła met rykę urodzenia-

GLAZER Fajga. Radogoszcz, Żable-
nicka 2. zgubiła paszport zagraniczny. 

W Y S T A W I O N Y weksel przez p- K. 
Gortata na zlecenie I. Alper ła został 
zagubiony, t y m się unieważnia. 24 

K A S T E L A N I E C Morduch zgubił ksią
żeczkę wo jskową, w y d . w. P- K. U-
Słonlm. 24 

Prywatna Szkota Powszechna 
MARJI W E S O L K ó W N Y 

ul. P iotrkowska 8 4 , 
przyimuie chłopców i dziewczynki 
i gruntownie przysposabia do szkól 
średnich. W godzinach nadobowlązko 
wych nauka języka francuskiego, nie 
mieckiego i muzyki. — Przy szkole 
wzorowo urządzony Zakład Freblowsk 

jr ntfrodcm dla dzieci od lat 4. 

POKÓJ umeblowany z osobnem w c i 
iBrzezińska 72. 

śdem odnajmę. Żeromskiego (Pańska) OSOBA w średnim w ieku z gotowa-
nr. 11, m- 18. f ront I p ięt ro 24 niem szuka posady u samotnego Pana 

chrześcijanina. Ofe r ty pod .Posada" . 

24 N I E M I E C K I g run towny : gramatyka, l i 
teratura, konwersacja, korepetyc ja. 
Specjalny kurs dla b lura l is tńw. Pomór 
sika 22. front I p- m. 4 od 2—4- jo Pol. 
Proszę drzwonić . 29 

1 L U B 2 pokoje w pierwszorzędnym 
domu, z windą ! telefonem do oddania. M Ł O D A panienka (izr.) poszukuje po-j 
Telefon 67-32. 11-go Listopada 30. m. 7 sady do jednego dziecka na orzycho-
(Konstantynowska)- dnie lub też wyręczanie pani domu 
— — — — — — — — — — — — — Ofer ty sub: ..Skromne wymagan ia" . 24 

S A M O T N A starsza wdowa , posiadają
ca własne mieszkanie poszukuje star- P O S Z U K I W A N A panna do 2 dzieci 1 i 
szą panią ( w y z . moiż-) do wspólnego 2 lat . Zgłaszać sic t y l k o z dobrcrml 
zamieszkania. Pomorska 13. m. 20 od świadectwami do d-ra Poznańskiego 
10—12 I od 3—4 po pol- 24Sienkiewicza 22 od 2—4-ej. 24 

D L A intel igentnego pana ładnie ume- NAUCZYCIELKA gimnastyki poszuku-] 
b lowany pokój . Nowo - Ceglelniana 12. ie gimnazjum na 6 godzin tygodniowo-
mleszk. 6. 24 Ofer ty „G imnas tyka" . 24 

LEKCJ I muzvk l (fortepian) udziela r u 
tynowana nauczycielka. Program kon
serwator ium, wskazówk i metodyczne: 
dla dorosłych kurs skrócony, komoozy 
cje możl iwie dowolne. Uczącym w v p o 
*vcza sle nuty. Wólczańska 251. g. 
3—5. 6. 10 
^loof^^^goooooooooooooc 

Rozmaite I oooooooooooooooocroooooo! 
ZAKOPANE B iu ro J- Kubińskiego w y 
najmie na rok wi l lę murowaną z k o m -

l io r tem, 5 pokoi , kuchnia. 27 

Rutynowana 

z dyplomem kon
serwatorium w Lip
sku udziela lekcji 
liry fortepianowej. 
Tamże pianino do 
ćwiczenia, Sienkie
wicza 37, m. 38 

podw, arytmetyki 
handl. koresponden 

cii i stenografii 
(polako-niemieckiel) 
uczy szybko meto

dą najnowszą 
Piotrkowska 79 

front I piętro m. 7. 

Lekarz - Dentysta 

PiotrKowsKa51 
teL 21-23. 

Godz. przyjęć 3—7 

3 PoKoje 
kuchnia, wszelkie 
wygody, centralne 
ogrzewanie, winda 
n<skie komorne 

przedwojenne w cen 
trum do wynaięcia 
Wiadomość: Biuro 
„BIP" Piotrkowska 
93, m. 9 teL 20-62 

Redakcja 1 Administracja. Piotrkowska 49. Godziny przyjęć Redakcji 6—^no pol. Telefon Administracji 22-14. 
ze wszys tk im i dodatkami wynos ! w Łodz i zł. 5.60 OOłO$ZttnlQ: Z W Y C Z A J N E 
za odnoszenie do domu 40 sr« z przesy łką pocz
tową w kra ju z ł . 6.50, zagranicą z l . 10. „E jp ress* 
i „Repub l i ka " wraz z odnoszeniem 9.00 z łotych 

Telefony Redakcji: 27-24. 36-43, 36-41. 

Prenumerata 
„Ilustrowanej Republiki" 

10 gr. za wiersz m i l ime t rowy (na stronie 10-szpalt.) 
W TEKŚCIE : 40 gr. za wiersE m i l imet rowy na stronie 4-szpalÓ 

30 gr za wiersz mil (na słr. 4-szp.) Zaręcz, i zaśiub. po tekście 10 zL NEKROLOGI 
miejsce zastrzeżone specjalna dopłata Zamiejscowe o 50 proc zagraniczne o IÓ0 proc. drożej. 
Za te rm inowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada. Ogłoszenia specjalne o 5o procent 

drożej Drobne 12 groszy. — Najmniejsze z ł . 1,20. poszuk. pracy 10 groszy. 

Wydawca: Władysław Polak. Redaktor odpow.: Wacław Smńlski, W drukarni „Republiki" sp. z ogr. odp. Piotrkowska 49 i 64, 

http://Movar.ro

